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Więcer towarów na rvnku 

Za 29 mln. rubli 
dokonaliśmy zakupów w NRD 

WARSZAWA (PAP). - Po kil· 
kud,11iowvm pobycie w NRD powró 
cila do Wa.rszawy d~legacja Mini­
sterstwa Handlu Vlewnętrznego i 

prze<lstawicieli zaiinteresowanych 

Nl'. zcl.ięciu: premier Cyrankie wlcz 
hutnictwa. 

w p<>lskim pawilonie 

CAF - fot. Kondracki 

Na zdjęciu: ogólny wilfok terenów targmvych. 
Fot. Kondracld 

Po otwarC'iu XXVI MTP 

Pre zydenł Coty 
oficjalnie 
desygnował 
tłourges-Maunou ry 
na premiera 
PARYŻ (PAP). - Prezyidea"ut 

Francji Rene Coty 10 bm. oti­
cjaJnie. desyg:nował Bourges­
M.al.lJ!loury na premiera. Równo­
creśnie zapowiedział oficjaJ111e 
przyjęde 11 bm. rezyginacji pre­
miern Guy Molle•ta, który - jaik 
wiadl()'IDO - podał filę do dymi­
sji 21 maja br. 

I 
Bo1urges-Ma:unoury ma się u­

l>iegać o inwestyturę w Zgroma 
dzeniu Narodowym w najbl1ższą 
środę. Przedt~tawi on wówczas 
proponowa111y sklaó. rząd.u. W 
kolach pol1tycznych uważa się, 
iż nowodesygnowa:ny pn!mjer 
ma poważne szanse zaipewnienia. 
sobie większośd w pa-rlame111cje. 

Re7.ydent Francji w Alg.erze, 
Robert Lac<li5te po rozmowie 
przeprowadJro11ej 10 bm. z Bour­
g•e.s Maunou['y oświadczy, że 
wejdzie w skład tworzo.o.ego 
przezeń rządu, 

Pełno ruchu, barwy i dźwięku 
... ... ~li! I Od specjalnego wyslan~ 

Poznań, 10 cz,erwca I konferencji prasowej z miihi-
Dzienniikane zagraniczni, któ- sŁrem h;a·n~lu za,gra111icznego, 

rzy wzięli dziś rano udział w Trąrnpczyi;skrm, m1e~ o_ka_zJ_ę 
dow1edz1ec się o naiwazniei­
szych zjawiskach w naszym ży­

sobności po<lk1reśli1 on uzałeż­
nienie naszych możliwości zwię­
kszania przywozu a1traikcyjnych 
a.rtykulów dla zaopa1trzen.ia lud­
ności - od nas.z.ego... eksportu. 
Te możliwości naituralnie tak 
długo będą niewielkie, jak dłu­
go nie zmienimy struk.\11.1ry na­
szego eksportu. 

central handlu 7'aqra.nicmego. 
Deleqacja przep-rowadzila ro.zmo· 

wy z M.in.isterstw~ Ham.ctlu Zagra· 
niczneqo i pos7.ozeqólnymi centn­
lrurni handlowvmi NRD w s.praw i.e 
zrukupu dla Po.lski - w ramach 
teqoroemych umów hamdlowych -
artykułów konsumpcyjnych na "a· 
opatrzenie nasz·eqo rynlrn. W wy· 
ni:ku tvch roi.mów „a,warlo kon· 
kretne umowy na dos·tawę toWd· 
rów o-qó!nei wartośc.i 29 mln. ruhli 

Uzqodn'.ona lista towarowa ohej 
muie. różnorodne qrupv artykui•hr 
konsumpcyjnvch, jak wyroby kon­
fekcvlne l dziewiarskie z włókna 
sztuc:meqo I naturalneqo (nr~Pde 
wszv•slkim bi!>lizna, bluzki, 5zan::. 
ręka"v-i-r7J:ki). rlvwanv ze <71uczne· 
qo włókna. ft.ranki. koronki. CPra· 
tv itr>„ a1>aratv foto11raf!r.zn" wv· 
sokieł k\a~v. f'lmv maloob•azkn· 
we. róznP. motorki I silnlczkl ~o 
maszyn <lo szvcla. rowerów. kał•· 
ków, nralek. el<'klrvczn" !'1aszvnki 
do s-trzv7.enła włosów. a.rlvkulv "" 
spndarsłwa łlomoweqo, takie i'l'K 
nakrvc' a stołowe, termow. szyb· 
k-01wa!rV, p1iece o:tzow·o-wP.glowe o­
rari artvkulv qalanl.e~vinP z two­
rzvw s·"IJtnc:mvah (wa11Lz~,i. tw~y 
d·amski~. kufry). 

Na liście UTTlies~rzono feż no:;11l 
kiwane na rvnku ollrncia do tecz~k 
i waiHzek. Nłl\v·i.asv oraz s.~erer.r a,r­
lv'kułów n'śm\<>nnyc}l 1 h 'tnowvco. 
m. iin. dhtcronir;;y. "rlec7n1P. p'Ó'"'' 
ołówki ?11tomatyqne, kalke tech· 
nfr71lO-li07kkowa ltn. 
Wszvslki·~ wyrni.en;·n.ne towarv 

h"d" n~d-chorlz1ć rlo kr•'u su1<c-e­
<v•wn'e, począwszy od III kwart~· 
lu br. 

Hułnicv polscv 
w drodze do USA 

WARSZAWA (PAP). -= room. 
wyjechala na 3-tyE!_odlni<l'WY po­
byt do Sta1Tiów ZJednoC7fl!IYC~ 
- na 7,aprosZP<nie przedista~~­
ciela USA w Eu.ropej.„kiei . Ko­
misii Goop.oda·rcz,ej ONZ - 8-
osobowa grurpa specjali..,tów hut 
nd.ctwa polskiego. Delegacji pne 
wo<llnkzy w:keminister f)rzemy­
słu ciężkiego - i111ż. Franciszek 
K.1 im. 

Celem wyjazdu nasz.ei dele);(a­
cji, kt&-a będzie gościem Iro.".1-
allld Steel Institute w F1\adelf11, 
;e.~t 7..apoznanje się z osiągnięcia 
mi i mod-ern.izacją hutnictwa 
amerykańskiego. 

Po 13 latach 

godnie uczcili swe 
Mimo niezbyt sprzyjającej 

pogody, chłopi województwa 
łódzk:ego wzięli ubiegłej 
niedzieli masowy udział w 
licznych uroczystościach , 
związa~ych z obchcdem Swię 
ta Ludowego. Uroczystości b 
k ie odbyły się w blisko 20 
miejscowoścjach, a łącznie 
wzięło w nich udział kilka­
naście tysięcy chłopów. Na 
uroczystości przyjechali rów 
nież z wjelu mi·ast robotnicy, 
przywożąc ze sobą zespoły 
artystyczne. 

Najbard_z:ej imponująco 
wypadł chyba wiec na Gó­
rze Borowskiej, w którym 
wzięło udział 3 tys. chłopów 
z terenu pow. piotrkowskie­
go i bełchatowskiep;<>. Oko­
lica ta - to jak gdyby ko­
lebka wielu działaczy ludo­
wych; tu także działały Ba­
taliony Chłopski .e, walczące 
z hitlerowskim okupantem. 
Już okoto godz. 10 rano do 

Bogd.anowa zaczęły napły­
wać z gromad i wiosek po­
wlatów piotrkowskiego i bd 
chatowskiego liczne grupy 

Uroczystości 
w 

lłuszczu 

9.Vl. 195'7 r. w dniu Swię!.a. 
Ludowero odbyły się w Tłusz­
czu k. Wa.rsz&wY uroc'Z}'stości 
poiwtęoone · 60-leciu ruchit lu­
dowero oru 50 rocznicy. uka-. 
zanla. się pierws:r.ego na Ma­
zowszu pisma. chłopskiego pt . . 

„Siewba.". Tegoroczny obchód 
· swlęta. :r.biega. się również z 50 
rocznicą .powstania. r<>lniczyclt 
kółek cblopsklch im. Staszica. 
Na. zdjęciu: wiceprezes NK 
ZSL - ma.rs:r.ałek Sejmu Oze­
slaw Wycech dekoruje Krzy­
żem Komandorskim Orderu 
Odrodzenia. Polski Wladyslawa. 
K<>Skowskiego - działacza. ru-

chu ludowego. 

CAF - fot. Tymiński 

chłopów, niosqcych zielone 
sztan<lary i transparenty z 
napisami: "Niech żyje Swl1: 
to Ludowe". „Ni(lch źyje 
ZSL", „Niech żyje sojusz ro 
botniczo-chlopski". 
Niebrakło też delegacji ro­

botniczych, które przybyły 
tu, by wziąć udział w wiel­
k:ej manifestacji, zorg·rn1-
zowanej z okaz.ii Ludowego 
$więta na Górze Borow­
skiej. 

O godz. 13 uformowal slfl 
kilkutysięczny J>Qchód. 0'PrÓ!l2: 
pieszych, dr<>ga, na Bl}rowską 
Górę cia,gnęły samoohorly cię­
żarowe i furma.nki chlopskie, 
umaJ0111e galą:zkami brzozy I 
kol<>rowymi wstążkami. Na cze 
le J>Qch<>du nlesion<> m. in. no­
W{)tlfund<J•wanv sztandar Po­
wiato-we~,., K<>mite-tu ZSL w 
Piotrkowie. Cab, czter-0kilome­
trową, trasi: na Górę BmX>wsk:\ 
sztandar ten przebył w zielo­
nym pokrowcu - na górze bo 
wiem d<>pier<> nastąpiło uroczy 
sle odslDnięcie i wręr'1:enie g• · 
przedsta.wicielom piotrkowskiej 
organizacji ZSL. Aktu tego 
clDk<>nał przew<>dniczą,cy Woj. 
(Dalszy ciąg na str. 2) 

Wjechał motocyklem 
na .. : wystawę 
malarstwa i rzeźby 
· WROCLAW (PAP). - Nieco­
d1zienny wypadek ulic.my wy­
darzył się 10 bm. we Wrocła­
wiu. Przejeżdżający ul. Freeiry 
motocykl z przyczepą skręcil na 
gle na chodlnik i wjochal wprost 
w okno wystawow·e salonu„. Oe:n 
tralnego Biura Wy.staw Artysty­
cznych, gdzie niedaw1110 otwa!rlo 
wystawę rzeźby j mala•rstwa. Wy 
padek na .szczęście nie pociąg­
nął z.a sobą ofiar, mimo że w 
przyczepie znajdowała sję ż0111a 
i kHkuletnie dziecko prO<\vadJzą­
cego motocykl. Wybitny 

fizyk jądrowy z USA . 
przybędzie do Polski 

ciu goopodarczym oraz aklual­
nych kontaktach ze świa,t.em. 
Minister Trąmpczyński s,twier­
dlZil więc dal.szy rozwój naszej 
w&pótpracy z krajami Zachodu 
- przy przeważającym na<'(al u­
dJziałe Zw. Radzieckiego i in­
nych państw •Wcja,Ustycznych w 
obrotach ha1ndlowych. Przy spo-

i\Tiemy, że pierwsze skrzypce 
gra w n lm jak dotą.d węg.ie!, że 
nasze tkanillly i artykuły wló­
ki€illnicze sta111owią w wartości 
nasz,ego eksportu jedyinie khlka 
procent, i że koniecZlllością c<>­
raz piJniejszą staje się wzroot 
ek.<>portu mas:zyin i narzędlzi, u­
r7.ąd.wń przemysłowych itp. Mi­
nis,tEr wsp.om.nial tu o nas<Zym 
ostact:n.im sukcesie w tej dziedzi­
nie - eksporcie obrabiarek do 
Szwecji i 11\Tłoch, o r01Zwija1Tiiu 
się sto-gunków handlowych z 
Ka,nadą i illlnymi krajami Za­
chodu. 

Byli dowódcy partyzanccy 
przyjadą w odwiedziny z ZSRR 

na tereny, gdzie toczyły się walki 

Niefortunny kierowca, Alek­
sańder Za-lew.ski będzie jedinak 
musiał za,pJacić, oprócz mami.a.tu 
karnego, koom zbiitej wielkiej 
szyby wystaiwowej. 

W.AESZAWA (PAP). - Jak 
dowiaduje się sprawoz.d.a!W(;a 
PAP, w drugiej dekadzie bm. 
przybyć ma do Polski - na za­
proszenie --Poiskiej - Akademii 
Nauk i Instytutu Bada11 Jądro­

wych - :z;nany ameryikań.sJti fi­
zyk jądrowy dr' Dol!lald 
Hughes z Brookhaven Nati0111al 
La.bora-tory (USA). 

Dr Hughes wygłosi w naszym 
kraju kilka prelekcji z zakresu 
fizyki neutronoiwej o.raz prz,edy-
15kutuje z na.szymi 
aktuHlne problemy 
tej dzieci.z.Lny. 

naukowcami 
badawcze z 

Z pobytu 
T. Dehlera 
w Pol!!ice 

WARS.ZA.WA (PAP). - Prze· 
bywający ·oi kilku dni w Polsce 
Tho:n.as Dehl·er - wybit1ny dzia­
łacz i. b. pr?.~W<Jdin.iczą~y zachod­
mo-n1em1eckiej Freie Demokra­
tische Pa;·tei z!ożyl Hl bm. wizy­
tę prof. Oskarowi La.ngemu, z 
którym odbył dluższą rozmowę. 

Tego samegQ dnia w g-odz.i­
:nach popołudniowych c<lbyla ~.ię 
w Polskim In;;lytu~ie Spraw 
Miedzyna•rodowy.ch w War.'<7~~ ­
wie dyskl.lisja na tem<it niektó­
rvch aktualnych zagadn .;t>ń mię­
d.zynarndowych, w której wziąl 
udział Thomas Dehlei: 

Zdrowe za.sady ha<ndlu i współ 
pracy zwyciężają. Dziennika.rze 

MOSKWA. - Przy Akademi; zag.ra1niczni w luźny<:h rozmo­
Nauk Kazachskiej SRR powstał wach stw.ierdzają, że w świecie 
Instytut Fizyki Jądrowej. ,, oddy<:ha się coraz lepiej, że po-

lnstylut wyposarżoJ)V zos\a,n1e wiet.rze je.st coraz świeższe. Te 
w szereq labora·tor:iów, w któ- akcenty czuło się rówinież ~7..0-
rych prowad71jć się będzie prace 
w d·Lied1zmie 1.a~tosowan.i·a izot.o- Taj w wyipawied.zi premiera Cy­
pów promieniotwórczych w rol- rankieiwicza w Pozn.a111iu, który 
n-ictw1e, metaforqii, górnictwie , S•twierd1zi1, że w diziele wspól­
geo•loqi.i i medycyui.e. µrncy Targi Poznaliskie odgry-

ATENY, - Pra.sa grecka do- wają cora.z znaczniejszą i·olę, że 
nosi, że w ciąqu mies.iąca do bry tera.z chodzi o to, by „poprzez 
tyjskiei bazy lolnic"€j w Ak.-o- Targ.i, a więc poprzt>z rozwój 
tiri w pobliżu Umassołu na Cy· współpracy goo·podarczej nas~­
prze przybyć mają aimerykańskie 
jednostki Jotnióe. żadnych !>li ż · pować moglo lepsze wzajemne 
szych s-zczeqólów na ten temat pozna111ie, wzr:-o-st wzaj.em111ei;io 
prasa ni<! podaje. szacllinku, zrozumi€!llia i zaufa-

BELGRAD. - Siedem o;ub nia, zbli.żenie między narod.ami". 
zosLalD z.a•hilych od piorunów w A teraz wróćmy na chwilę do 
okre,qu BanM, µoł•ożony1n na pót nie-dzielnego otwar<'ia M'l'P. 
noc od Be-lqradu w C7!asie na i· 
slraszn;ejszej od 20 lat burzy. Dziesiątki t)'\Sięcy ludzi z Poz.na-

R'bYM. _ Oneqdaj wydarzyła nia .i z ca lej PoJ.;;ki nie mogły 
się na prz~dm1eśC:u J{zymu kata- się oprzeć jednemu wrażeniu: 
strofa kolejowa. Pędzący z szv!J- Targi w Pozna.nJu są w tym ro­
ko,śc'ą 80 km na qodz. eks.pres ku pelne ruchu i barwności. Róż 
w1>a·dł na manewrujący na stac1. nokolorowy lakier maszyn i sa-
µdrowót. Około 40 osób zostato 1 od, t · h d ł rannvch. moc 1 ow s OJącyc. po . go .;m 

PARYŻ. _ 10 osób zoslah niebem: nazwy wielu swia..0-
1.ahitych, a około 80 rannych,. wych Iinn wy.ek,•p0!10wa.nł' oka­
k,i.edv w n.ied;,<e lę eksplodowała I za le, przykuwają uwagę. 11zuca 
bomba w lokalu rozrywkowym się w oczy zwiedzających el•e­
na prze.d mieściach Alg.en!. Mię- ment ruchu, wydobyty na po­
dzy Inn\ me P•>n:e-sh śm erc wszys s-z.czególnych sto'.,;ka~h i w pa-
cy członkow ie ork1f:.stry. . · _ _. 

LONDYN. _ Wedlug- kares· wilona·ch. Samochody obraca.1ą 
pond!'nta dziennika „News Chro· się na kol1,gtych platfo~ma,ch, 
°'<;le·:, wizyta hrytyjskiej pary silni.ki wy<Stawia1ne prrez znan·e 
krolew~kiei w USA odbędzie s1:.; firmy samochodowe A:nglli, 
w dm.ach 16-21 pa,żdJz.iernika br 

------------· (Dailszy ciąg na str, 2) 

WAJ'SZA.WA (PAP). - 10 bm. 
na zaproszenie za.rządów 

głównych Towal!"zy.słiwa Przyjaź­
ni Polsko--Radzieckiej i Związku 
Bojowników o Wolność i Demo­
krację oraa: Biura H:hst01I"y<:Z111e­
go Woj.ska Pol.skie.go - przy­
była do Wamzaiwy grupa byłych 
dowódie6w radzieckich odd.zia­
lów pa11"tyza111ckich, które w cza-

Wyniki konkursu 
„Mó'wią fakty" 

Publiczne losowa<ii·e nagród wiol 
kieqo konkursu TPP·R pn. „Mówią 
fakiy", :klóre miało miejsce wczo­
raj, nie powbawi·on~ było emocji. 
„Warszaw-a" i 11me aitr.akcyjne nd· 
qro<lv. których w sumie orga,niz<t· 
tony konkursu zakupi>l.i 254, śc.i~g­
nely do Łi;dzkiej FHhannon\i wie­
lu' 1.a.i.nteresowa,nych. Ja1k już po­
cla.wa,Ji·śmy, do cwsu :i,amk1i1~cia 
konkursu wpłynęło 168.Hufi kupo­
nów. 

Oto qlówne na.!'.lmdy: 
1) Samochód „Warszawa", los 

nr 089132, Tadeusz Necel, zam. w 
Palii a.nicach. 

71 'Vycieczka do ZSRR, los nr 
OG\it37, F. Krvlowlcz, zam. w Ło­
dzi. 

:11 Motor WFM, los nr OOHfJ3 , 
IIe·IOna Blaszcr.vk, zallll. w Łorh,. 

4] Motorower, los n·r OmJ8 !'..!, 
Slanlslaw Szewczyk, zam. w l:.'>­
dz!. 

51 Telewizor, los nr 229103 , Bar­
bara Olszyńska, 2a1m. w Łod<?.i. 

Od1b\e ranie na(lród oraz -spraw­
dzani.a lisity wy.q.r.a,nych od'bywa 
się od d7li·siaf w lokailu TPP-R przy 
ul, N arutOIW'icza 2ll 

lsll 

sie ulhieglej woj:ny wałczyły na 
terenie województw: lubelsikie­
go, r-ze.<>rowskiego i kieleclctego. 

Zmianę kierunku jaz.dy spo­
wodowało pra:wcloipodobnie pęk­
nięcie teleskopu w prz.edirLim 
kole motocykla. 

Wybory 
w LIBANIE, 
KANADZIE 

Dwóch spośród przybyłych pO 
siada :na~w~ od.znaczenia bo­
jowe ZSIRR - tytuł „Boha,tera 
Zwią.zku R&dziedtiego''. Są to: 
były dowódca samoozie1nej jed­
nostki partyzaru:kiej p1k. Miko­
łaj P>rok:QPiu.k i b. dowódca od­
dzilaru partyzaru:kiego - plk. 
Iwa111 Banioiw - „Czemyj". W 1 
i>'klad delegacji wchodzą rów­ SUDANIE 
nież: b. szer .sztabu ptk. Proko- PARYŻ (PAP). _ Jaik iu.± poda· 
ptuika - Andrzej Gorowicz i je- waH.śmy, w niedzielę odbyły się 
den 7. wyższych oficerów zgru- w Beirude 1 IP'ołudniowej części 
µowa.inia im. Alek.sa1nd1ra New- Uha.nu wybory do pa'fla.mentu. 
&kiego - Mkhal Czidrun. Obliczanie głosów przeciągnęło si~ 

Spodziewany jest również z nie-zna.nych przyczyn do pon ·e· 

Przyi·az.d Bohakerów Zwia7iku dział.ku. Wyn i,ki wyborów znane 
" są je<lvnie z oficjalneqo komun:­

Radzieckiego - b. dowódcy pul katu. Wszelkich komenlarzy p;aso­
ku w dywizji pa1rty7..a1nckiej, do- wych brak, gdyz nie wyszła am 
wodzonej przez słynnego Piotra 

1 
ie.dna qa:<eta. Na 22 mie1sca, któ­

Werszyharę - plk. Piotra Braj- re mia-tv z~stać obs~<lzone w pie~'" 
ko ora<Z b. dowódcy zgrupowa- szvm eta·p1e wyborow, IB .. przypa· 
nia par:-tyza.nckiego im, A leksan- rlło przedst~w1.cielom . p_a·rta prorzą 
<lira New,~klego - plk, Wik,tora dowych, 4 z.as opoo.)·CJt, 
Karasi-uika. 

W cza,'>ie swe.go po-bytu w Pol­
sce, który polewa do końca 
C7.erwc;a br., goście radzie.ccy 
wezmą udzia-l w obchodach 13 
roczinicy wielkich bitew stocz<>­
nych na Lubelszczyźnie - w Ja­
.~.ach ja.n<>wsikich pod Rablowem, 
w.~pólnie z polskimi uczestni­

kami tych walk prz.ejadą oni 
sz1akami daiwnych boj6w, od-by­
wając .spotkania z b. partywn1-
ta.mi, z ludino.;cią 1ni.ej.Jr.ov.~q, 
która 1,m wówcza:s pcmagalJ. (l­

piekując <>ię rainnymi, do.•.ta1,:7.a­
jąc prz,ewodn.ików itp., a także 
z żolnier.zami WP. 

• • • 
OTTAWA (PAP). - Dz'ew!ęć 

milionów Kanadyjczyków upraw· 
nionych do qłosowan'a wyb1e~alo 
w ·ponie<lz,!,ałek nowych deputowa· 
nyrh do Izby Gmin Wediuq p.r1-e 
w'dywa1\ obserwatorów politycz­
nych, blisko polowP, maP.da-tów u­
zyska ~art1a libera-lna, do któ.:ej 
nadeży premier Saiint Laurent. 

* * 
„ 

LONDYN (PAP). - Wybory ;io­
wszechne, klóre miały s'ię w tym 
miesiącu odbyć w Su.danie, zosta· 
1v odłożone do lutego 1958 r. 



BOMBY 
w skrzynkach 
pocztowych 
PARYŻ (PAP). - Jak dOOOl=! 

z Alge.ru, tamtejs 2le fran cU&kie 
władze bmp ieczeństwa zapowie­
działy, że wszystkie skrzynki 
poczto we umieszc zone w pobl i żu 
przystanków autobusowych zo­
sta:-ią ul j ę te ; zawieszone w 
nych mfoi&each. 

Jak wiadomo, powsta ńcy al­
gens..::y o rgan izt:;-. -ie zam ac by na 
Francuzów korzysL"liącycb z au­
tobus ów wkla.da li bomby mgn­
rowe <Io skr zyn -ek umi<:»sz:z.o­
nych n.a przyst<1JI1kach. 

Nowy spisek 
w Indonezji 

Z wizyty prŻywódców 
radzieckich w Finlandii 

6 czerwca. br. przybyli 1lo Fin łandil na. zaproszenie prezy­
denta i 1·zątłu Republiki Finla ndii przEwoclnicxący Ra.tly Mi­
nistrów ZSRR N. A. Bułganin i czlonek Prt>.:zydiurn Rady 
Najw-yższej ZSRR N. S. Clu:u szczow wraz z towarzyszącymi 

WARSZAWA 
.10 bm. rozpoco:ąt si~ .w Warsza­

wie pi.erwszv po wo1111e, a ósmy 
z k.alei zjaizd pol&k.i·ch h1storykóvv 
medycynv. Na otwa.rc.1•.1 obecn y 
był wice.,.,inister zdrowia - dr l:l 
Kożuszni.k. 

W obrad.ach obok !"karzy poi· 
sk'·ch zaimujacych ••ię h i·s.torią me­
dvcvnv. b!o. rą również udviał za· 
PToszeni qoścte z 8 ipańslw: Bnł· 
"""·i•i, C1,echoslowacji, Jugosławii, 
NRD, NRF, Rum11ni•i, Węg•Ler i 
Zw·i·ązku Ra,d21Lecki1eqo. 

BIAŁYSTOK 

W rezeirwa.c!e żubrów w Bi:tlo· 
v,,' eży urodzito sie p.ierwsiie w tym 

I roku żubrzątko, które - zgodnie 
7. panuj&cą tu od la•l tradycją -­
otrzymało om1ę caczyn.ające s;ę na 
literę - „P" - a więc „Poryw". 
Matka ieqo ie-~t ośmioletnia „Po· 
p·i·elioa'. a ojcem potężny, ważący 
p:ze,szfo tonę, „P()dhi'P•letu „. 

Obecnie maJmY już w Białowiei:y 
sta?ko lic:zące 42 żubry. 

na zaopatrzenie miast 

państwu 
rolnych 

W ubiegl;·m miesią,cu nastąpiła znaczna poprawa w d.ost.a.waeli 
produktów rolnych, zwiększył się zwłas7,cza skup zwieri:ąt 

rzeźnych. Wiceminister przemys lu spożywctzego 1 skupu - An­
f>cmi Mienwiński ud11Jie-Jil wywia du przedsta.wiciel<>wi PAP, w 
którym szerzej naświetlił źródła lepszych wyników w skupie 
o~ dokonał ogólnej oceny sytuacji w tej dziedzinie. 

Trz;eoo od ra.zu powiedzieć -
oświa.dczył na wstępie wicemi­
ni~ter Mieo:zwiń$ki, że bifa111.s 
slrnpu pie.rwszych 5 teg·orocz-

Dar Izraelskiego 
Muzeum H slorycznego 

nych micisiGCY j.e1Sit pomyślny, 
Np. w żywcu od początku roku 
t>rzekraczamy zadani.a. miesięe;z,~ 
ne. Wyniki są wiE;c k 1JJ1Sze, niż 
prrewidywano. Dzięki temu zgiro 
madizc1no więcej takich produk­
tów, jak: m:ęso, zieinmiaki, j :i.ja, 
drób. ekupi0<no też więcej mle­
ka, co pozwala na stopniowe po­
lepsz,anie z.3.op.a.tn..enia rynku w 
artykuły mleczairs.kie. Ró·.~mież 
w ciąf',u 5 miesięcy skupi0on9 
więcęj zbo'La niż w analogicz4 

nym okresie roku ubiegłego. 
- Jakie czynniki wpłynęly na 

Irorzystnie,iszy przebieg skupu? 

PEKIN (PAP). - Agencja No­
wych Chin donosi z Djaka.rty, 
że władze indonezy.J';kie wykry­
ły w Bandungu spid.ek, mający 
na <:elu oderwanie Wysp SulJ'ldz­
kich od Republiki Indvn€fl.yj­
.ski€j i utworzenie z nich nieza­
leżner-o państwa pod naziwą Ne­
gara P<isundan. 

osobami. 
Na zdjęciu: premier V • .J. Su kselalnen wHa premi.era Buł- W mie<isoowoścó Ząb-Suche kolo 

KRAKÓW 

WARSZAW A (PAP). - IO bm. 
odbyło się w gmachu Nacz.elnej 
Dyrekcji Archiwów Państwo­
wych · uroczY15te prze-kazal!lie 
przerz; p. Efron.a - kwsrosza 
I~rae-Lskiel(o Muzeum Hi1Storycz­
nego w Ein Ha.rod kopii lhs.tów 
Tadeusza Kościuszki, króla Sta­
ni&łaiwa Au.gu.sta POl!liaitoW1Skie­
go oraz kisięcia Józ.efa POl!liatQW­
skiego. Kopie te pochodzą z 
XVIII wieku. 

- Po pierwsze - ogólna sy­
tuacja. w roln ictwie. Dobry ze­
szłoroczny u.rodzaj okCJ'J)Owych 
zwięks·zył l'lnaczm.ie zaooby pa­
swwe w goopodarstwa·ch chlop­
skich, a korzystl!le wa.run.ki zby­
tu zwieir:uit rzeźnych i mleka ~ 
m. in. wobec znie,sienia do.staw 
obowiązik:owych tego ootaitniego 

ganina. Z lewej N. S. Chruszczow. Poroni.na wybuchł wczoraj poża.r 
Fot. _ CAF w zabudo·waniach qo5podaTczych 

ReheUanci us ilO'Wall :>.aatako­
wać Bandung. lecz próby ich zo­
stały udaremnion-e. 

------------------------..:....:_:_:.:._ _ _::_..:..__,Heleny Strąci.ek. Wraz z domem 

Xxv' M'p :~~~!~~~EF~~~dJ~~~~~.::: Po Pras.a indcm.ezy jska po:ia je. że 
na czele spisku E t.e ł pułkownik 
Lubis. który prz.:?z pev.i-e;: czas 
ukrywał się w Ba nclllll1gu. 

Płomienne 
oświadczenie 
dr. Paulinga 

NOWY JORK (PAP). - Dr Li­
nus PauUng oświadczy! w wy­
wiadzie udzielonym prasie, że 
pra.g;nąłby. by jego aoel w spra­
wie za,przestania prób z bronią 
jądrową podpi.sal!ly wstał przez 
ucz<l!Ilych radziecki.eh, bry.tyj­
skich, francuskich i w ogóle 
przez uczonych całego świata. 
Doda! on. że w kaiżdym ze 
swych przemówień i l!la każdej 
konferencji prrusowej będzie na­
~iązywał do sprawy pokoju 
świaitowego. Dr Pa.uli<ng powtó­
rzy! raz jeszc7.e, że jest głębo­
ko orzekon.a111y, iż w WY'!liku 
prz.e:prow<idzanych już ekspery­
mentów w przyszłych pokole­
niach m-odzą .się setki tysięcy 
dzieci upośled.Wlllych na ciele i 
umyśle. 

otwarciu 
(Dokończenie ze str. 1) 

Francji, Włoch, czy USA są w 
ruchu, ukazując swą pracę w 
najdrobniejszych szczegółach. 

Odnoo.i się wrażenie, że <lla 
prodiucenta to wszystko, co sk0«1 
sflruowal, co prod1ukuje już se­
ryjnie - przestało być jak<łkol­
wiek tajemnicą. U Maircon'iego 
czy Telefu.nkena moż,na zoba ­
czyć wnętrze najnowocześ:ni.ej­
szego aip.aratu radiowego wje!­
ko.-<ci ... tabliczki czekolady, apa­
ratu opa.rtego o tzw tr1Jnzytory, 
zupełnie pozbawionego lamp i 
innych urządzeń. Pracują na 
Taorgach ma, zyny rolnicz.e i wiei 
k ie urządZl:mia do robót ziem­
nych, potężne bagry, uirządzenia 
gąsienicowe, nie-prz.erw.ainie pra­
cują telew.izyjne śta·cje wielkich 
Hrm włoskich czy francu.0 kich. 
Obok rej ba·rwności i ruchu -
jeszcze dźwjęk. Grają a.para~y 
radiowe, gramol'ooy i ada1ptery, 
o<dbwa•rzające sz;Iagierową muzy­
kę z taśmy. 

jorczyków dl.a ludności Poz.n.a­
n.ia. Miły to gest przyjaźni i 
serdeczności. A oto inne obja­
wy kurtn<l'Zji i reklamy - auto­
busy francuskie z linii pairy­
skich kunsują od niedzieli po 
Poz,nan.iu na trasie Dworaec -
Stare Mia.sto. Za·choclJnie pa1i­
stwa zaJnl"lta!<J<Wa!y w mieście 
na kilim oddl!lkach ulic nowo­
czesne światło jarzeniowe. Twa­
rze ludzikie wyglądają w nim 
t.rochę nienatural:nie, no, ale„. 
darowanemu koniowi n:ie za,glą 
da się w zęby. 

W)'lStawcy l państw.a wysta­
wiające w Poznal!liu prz.eścigają 
się w gościnności i grrecznoś·:i. 
Doświadczają te·go przede W'S.Z:Y­
s.tkim d·ziennikarze, których 
dzień w dzień za.praisza się na 
j.nter€\'Jujące konferencje. Na kon 
ferencjach tych moona filę wie 
le dowiedizieć i nauczyć. 

Często, gdy siedzisz za1Słucha­
ny w s:z;czególy jakiegoś nowego 
urządzenia (przedstaM1iciel Tele­
fu;n.kena, inż. Goszczy1'1ski co 
cb.wJla .n.p. zaipowi.ad.3ł nową sen 
sację techniczną) odlnooisz wra­
ż.e.nie, jakbyś się do;iiern u ro­
dzi!. W Poz.naniu szeroko O'tw:ie­
ram: oczy na świat dziwów tech­
niki. 

FELIKS BĄBOL 

dochodz.eij>"e celem usta1lenia przy­
czyny pożaru. 

OLSZTYN 
Do Wiertla w pow. Pi~z. przy­

była ekJp11 nmków LPŻ z Wairs·z.a­
wv. która roz'!loczęla poszwkiwa· 
nia "J;a.top.10neqo drewna w J e?.'.orze 
Wars·za•wskim. Ekipa fest zaopa­
traona we wSZY'stkie urządzenia 
potrz·ebne d·o ip.vacv pod wodą. 

PrzY'Jluszcza sie. że na dnie Je. 
l'lioira Warszaovskieqo leży ponad 
tysiąc me.trów sz.e.śc. drewna. 
Część wvdobyteqo drewna zaklt· 
~ona z.os,t8illi·e przez WMs.z.awskLe 
prz;eds1ąbiorstwa budowlane. 

KATOWIC!! 

W PGR Koszęcin, Sie<ldce, Pmów, 
Dobrodzień i w innych w woj. ka­
towkkii.m ro!l'Poczeto · iUż, WZg'led· 
n!·e rCY.Zpoc2.nri·e sie jeszcze w bie­
żacvm roku, budowe oąólem 40 
domków ie-dnorod-ztl.nnych. Wi~k· 
szo~ć s.oo~ród bnduiących pracow­
n•ków PGR na Sląsku wz,nosi dom 
ki ied.norodzinne na wla.sny(h 
dzia•l1kach. Ziednocmn.i•e PGR w Kn 
towicach PTZWna.ło na ten cP! kre 
dyty w wysokości 2,5 mln, :r.ł. 

MODLIN 

W niedzdelę w okolica.eh Modli· 
na z pociąqu poś.póes:z:neqo, i•dą­
ceQo z ·waTsr>..a·wy do Gdvn1. wy. 
oad\.c> 5-letn!e dz'.~o - Stanisław 
Niciporó!).'. k tór·eqo rodzice miesz­
ka.ją w Gdańsku przy ul. Sempo· 
!owskiej. 

Dz-i•ecko ponfosln · śmierć na tri i ej 
scu. Winm wypa,dku sq jego o·pie· 
ku.nowie. 

W uroczystości wzięli udział produktu - zwiększyły zarunte.re 
przedistawiciele MSZ, dyre!ctor s·owa111ie chłopów, z.airówno pro­
Nacz.eLnej Dyrekcji Arcruwów dukcją , jak i sprzedażą tych ar­
Państwowych dr H. Alt.man oraz tykulów państwu. 
wyżsi urzędn.!cy tej instytucji. Korzystnie - j.ak wynika z do 
Obecny był również pos.eł Izrne- tychczasowych ocen - przerasta 
la w Warszawie Kaitriel. Katz. wia się również w tym roku we 
Celllny dair Wl.'>tał n.ast.ęprue prre r;etacja roślin. co pozwaola oc.re­
kaza.ny Archiwum Akt Daiw-1 kilv1ać dobry<:h, lepszych ni:!: w 
nych. roku ubiegłym plonów zbóż. 

Polacy z USA 
coraz liczniej odwiedzaja nasz kraj 

WARSZAWA (PAP). - Od po­
czątku br. <>dwiedzilo PolJSkę 
pięć wyciecz,ek na.szych roc:la-

Dorobek budowlany 
19 państw 
obrazuje wystawa 
w Pałacu Kultury 

WARSZAWA (PAP). - W Pa. 
lacu Ku!tury i Naiukii otwarta co· 
s tała wystawa budownklwa m'esz 
k:.uniow eqo, zorqanirzowaina .z i.n1-
cja.tywy Między.na.rodowe-i Unii 
Arch:te:któw na Kongre.srlie Bud·ow­
ni.c1w.·a w Ha1dze w i953 r. Wysta·­
wa ta, zw am.a „haskJa", pr:ied przv 
bycdem do Wars'hiJJWy zwiiedziia 
iuż sze·req kra•jów, m. in. S7JWecję 

ków z USA. W wycieczkach 
tych uczeistniczyło 166 osób. 

Jak po1nfC1rmOWa/llO przed.sita­
wkiel.a PA:P w Tow<l["zy.sitwie 
Lącz.ności z Wychodźstwem „Po­
lonia", coraz więcej Polaków w 
stainach Zjedno:Zlomyich pragnie 
odwi0dzić kraj. Organirowane 
są licme wy'Cieczki grupowe, 
których na.jwięks.zy na'!}lyw sipo­
diziewan.y jest w miesiącach let­
nich. 

J0$ZCZie w czeTwcu br. przy­
być ma do Polski 9 talkich wy­
cieczek. 

* :to * 
Uczony wyraził nadzieję, ~e 

już nigdy wjęcej nie dojdzie do 
woj111y światowej, w której użyta 
zootałaiby broń jąocowa. Jest 0t11 
zdania, że gdyby w kwestię roz­
brojenia :zechciano wlmyć tyle 
wysiłków, ile .się ich w1k1a<la. o­
becnie w sprawę produkcji i u~ 
doskonalenia broni, problemy 
rozbroj~ mogłyby być ))Ql!Ily­
ślnie rozwiązane. 

Jest wśród 2lWiedzających wie..: 
le podziwu dla technMti ;"repr~ 
zentowanej przez Zachód. Prz.ez 
pawilony amerykański, angielskjc 
czy niemieckie przechodzi się w 
tempie wyratnie zwolni<l!Ilym. 
Ale przecież imponująco pr1.€d­
stawia się również dorobek tech 
nic.zmy w wielu diziedizil!lach ta­
kich krajów socjalhstyczmych, 
jaik: Cziecho.,Jowacja, NRD czy 
Z.Wiązek Radziecki. Tłumy oble­
gają nasze polskie samoloty i 
szybowce, sr, dalsze za.pytania 
za„!;fra.nicy w spraiwie importu 
po!.skich helikopterów i niektó­
rych maszyn, roz;5zerza się za­
interesowanie po1skim p.rzemy­
slem włókienniczym i &pożyw-

BURZA d Olk 1 Węqry. n a usze m Około 400 p•lam.sz, ?.djęć d wykre 
111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 sów iJustruie na•m dornbek budo­

wlany 19 kr.aiów na przestrzani 
Ja,t 1945-1955. Z a.rchi.tell(tu.ra wie­
h1 z nkh, m. a.n. H:~z.painii, Turcji, 
EQlhptu czy Alqeru spoty•Kmmy •ir, 

10 bm. w .siedzibie Towarzy­
s twa „.Polon.ia" odbyło się pożeg 
nanie l6--01S·obowej grupy Pola­
ków ze stanu Nowy Jork w 
USA. Bawili O!Ili w „starej oj­
c.zyźmie" od polowy maja br., 
byli u swych :rodzin oraQ': zwie­
diziJi Wrocław, Kat·~ice, Oświę­
cim, Krnków, Nową Hutę, CZę­
srtocho1Wę i Waor.szawę. 

Sekret1a:rz Towairzy1stwia .,Pofo­
n.ia" Srz;::z.epai!1 Stzc, )JOIŻegJrJ.ał 

Dr Pauling za.mierz.a we wto­
rek udać się do Fra.ncji, gdzie 
odbędzje serię konfere.ru:ji. 

jakiej nie pam!ęlają najstarsi jego mieszkańcy 

lekkomyślność 
przyczynq śmierci 

2 motocyklistów 

czym. 
Tei:ococzrnc Targi powinny 

KRAKÓW (PAP). - Nad 
Olkuszem przeszła w sobotę 
9 bm. wieczorem burza - ja­
ldej nie pamiętają najstarsi 

przynieść nowe <lowooy rozwoju ludzie tego powiatu. Porywi­
pol1&kiego eksportu. A Czesi? Ci sty "".iatr z des.zczer;i,. a na­
by:n.ajim'l;ej nie czują się m'lli stępme grad w1elkosc1 20-g.ro 
wo\.>e<: Zachodiu. Apairatwra Te- I szówki spowodowały w miej­
sla, prze!T';ys! • zaba•W1ka:rski,. s~- scach, gdzie przeszła burza, 

KIELCE (P.A.P). - W Rado- mochody i mo:;ocykle, czy s1ln.- poważne spustoszenia 
szycach, pow. Koń.sik.ie, miał ki Diesla różnych za.s·tO\SOJWa1'1 · . ~ 
miejsce tra.gicz.ny wy'J)adek mo- wzbudzają niemały podziw go- Na obszarze 7 km2 zmszczo-
tocyklowy. ści z kraj-u i zagranicy. ne zostały pola uprawne, u-

Klemenis Cygalil. zam. w War- W poirliedi.ialek ral!lo ojcowie szikodzone domy i zabudowa-
szawie, jadąc. n.a motocy~u ":'raz mia;;ta i ~~niacy przeżyli mi- nia, . drogi kolejowe i szosy. 
ze 1SW)'IU oicem Franci.srzkiem I !ą u.roczystośc. , C?to w now~ W wielu miejscach przerwana 
zam.."':' Radoszyc<:ch, i:a skutek Raitmszu pozmansk1m odbyło s~ę została sieć elektryczna i te-
rozwiruęc1a naclm1ernei .szybko- spońkame z osobistym wyslanm- lefoniczna Warst d 
ści najechał na przydrożny dom. kiem burmistrz!!. Noweg Jorku, . · . . ;"'a gra u 

Obaj ponieśli śmierć na miej- który przybył na Targi i który wynosiła m1eJscam1 do 10 cm. 
scu. / przekazał pozdrowienia nowo- Powstała wskutek ulewne-

Pierwsze ofiary pruskiego drylu 
go deszczu fala wody zmiotła 
wiele płotów l ogrodzeń oraz 
zalała niektóre miesZlkania i 
zabudowania. M. in. w fabry­
ce naczyń emaliowanych w 
Olkuszu woda stała się przy­
czyną awarii rurociągów, zaś 
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25 młodych re- piorun poz.bawił zakład świa­
krutów Bundes- tła. 
webry Jl<)Diosto

1 
______________ _ 

śmierć w nur-

ta.ch rzeki Iller ORKA podczas ma.nf'- I I _ 
wrów kolo miej fi 
scowości Kemp-
ten w okręgu nowy tygodnik 

Allghu. 

Na. zdjęciu:. nu- SpOfeCZRO •liferacki 
rek, za.bezp1eczo 
ny liną preygo- WARSZAWA (PAP). - Ukarnt 
towuje się do się już w sprzedaży p.herwszy nu. 
zejścia. do rzeki mer no•weqo tyigod.n!'k.a społ·ec.zno­
W poszukiwaniu liibera-ck!eqo pt. „Orka". Jest -0n 
zwłok ofiia.r. P<r7ieznacz~nv - 1a1k c.zytamy w 

. ar ty•kule wste1mym „JaJk głęboko 
~rzypornma.my, sięqnie lemiesz" - dla ia:iteL:0gencji 
ze rek.rutom ka: miast, miaisteczek i wsi, dU·a T'olll 
za.no forsowac czycie!i. pra.cown:•ków ku1turv 
rzekę bez fad- dzi ałaczy ośW'i.a towych, s.połe~'.! 
ncgo zabezpie- nych i ipoli'tvcmych, wreszcie dla 

co;eni.a. tych wszystkich mies7!kańców te · 
Fot _ CAF renu, którzy mteresuja się Sl!ll'a· 

wami kultury oraz którzy radz:i by 
wz.iąć czynny udzii•ał w pracach nad 
wscechMronnym rozwojem polskiej 
p·rmvfa1cji. 

Pi.smo wydaje Ludo1wa. Spóldz.i~l­
IIJLil. Wyda:wn.ic.za.. 

W usuwaniu szikód brały u- po r·ilJZ pierwszy. Na.jwięcej miej-
dział obok ludności sca na wystawie oo.święcono. wsp6ł 

. d tk" t . czesnemu budown.ictwu mieszka· 
wszystkie Je nos ·1 s razy n~owemu. 
pożarnej z powiatu Olkusz. .Obok ł!cz:nych pr.oje.któw nO"N'y-::h 
W niedzielę usunięto również m.:ast. umues.zazo.n:o reprodukc1e 

· I wi:·ellci·ch b.Jokuw rnN~S7.ka1lnych oraz 
szkody W fabryce naczynl zdjęcia maiłych domków jednoro· 
emaliowanych. Obecnie na- dz,;.nnych. 
prawia się podmyte w wielu . Z.djęc1a osiedili I ~·omków uzu~eł 

· · k 1 · · n1a1a !:·emo foitoqrafm wną·tr.z m1e-
m1eJS<:ach tory o eiowe li !l.ZkaJnyoh. Cechuje ie duża pro-
drogi bite. Specjalna komisja st.eta, połc1czona z tmską. o j.alk naj 
zajęła się ustaleniem wysoko- vnE-ksza wyqode lokaitorow. 

c1 strat spow owanyc u- dzi·e do 10 1i·pca br, w godz,inach Ś . od h b I Ta cioekawa WV'SlaJWa czvnna hę· 

rzą. oo 10 do 19. 

Chłopi 'woj. łódzkiego 
godnie uczcili swe Ludowe Święto 
(Dokończenie ze str. 1) 

Komitetu ZSL, ~eł na Sejm 
z okręgu piotrkowski.ego I beł­
chafowskiego - Piotr Szyma­
nek. 

Wiec na Borowskiej Gó­
rze rozpoczęto minutową ci­
szą. W ten s~osób manife­
stanci uczcili pamięć BCh­
owców, którzy polegli tu w 
walce z hitlerowcami. 

Nastepnie wiceprzewodri!­
czący Prez. Woj. RN - Je­
rzy Glinicki - dokon;ił de­
ko.racji zasłużonych dz'iała­
czy htdowych 7. terenu piotr­
kowskie):!o i belchatowskie­
~o wysokimi orhn.aczPniam1 
państwowym i: Piotr Szyma 
'1Pk otrz:vm.!lł Krz:v7: K1>man­
<lnrsltt Order11 Odrorl„euia 
Pnlskl .. Jóref Rt>renr.. !':łlm:­
~ław Kw11.n·iński I .Tózf'ł P.•1-
hcz - Zł-<>tP Knv7:c Zacłn­
"'i, a C:vryl SfPfnnii11{ - Sre­
brny Kr7VŻ Zru:;ługi. 

Spo5ród wielu mówców, 
ktńrzy pr7emawiali w nie­
dzi~lę na Borowskiei Górze. 
na.ib?tidz'.e.i owac:viniP został 
przyjęty przez/ man;-festan­
tów przedstawiecjel Naczel-

nego Komitetu ZSL - Drze­
wiecki. Powiedział on mię­
dzy innymi: 

- Po kilk11Ietnie.f przerwie, 
znów zehrallśmy się na Gór:ze 
Rm-mvskiej, hv ucrz.r·ić nasze 
r.hło1Pskie święto... Dziś na 
~vskie,f CTórze - oook 
s.,;fandarów 1.ielony-0h - nowie 
wa„i11. I i<nnc bratni-O sztandary ... 
Ni<'clt te r.ztandary - I jedne, 
i drusńe - razem prowadzą 
nas Il-o walki. n() w.alki o 
J>r<>,wdę, o JlOpra.we naszeli\'O 
życia., o ustrój sprawiedliwości 
społecznej ..• 

* ~ * 
Na skutek kaoryśnej po­

gody. częś1ć artystycznq uro­
c~vstości na Górze Borow­
skie.i nie odbyła się w ta:< 
szerokiei skali, jak to plano­
wano. Wiele ze.społćiw przy­
b:vłych tu, nie mogło pok3-
zać uczestnikom wiecu swych 
przvJl'otowanych specj1alnic 
na Świet.o Ludowe progra­
mów. Mimo to jednak. zna­
<:zn.a część manifestantów 
pozost.ala w Borowe.i, gd7;~ 
w i;ali szkoły bawiono się 
do późne.go wieczoru. 

„. Ir> 

gości s "::rd1eocl'lnym pn;emówie-
niem. UcZl€1Slbn.ikcm wyc.iocz:.ki 
W!ręc:rono u.pom:illl:ki. 

Z kroniki wvDadków 
Na ul. Strykowskiej 110 kLerow· 

ca „Wairszaiwy" B-25-907 Ta·de.usz 
Pa1ora (zam. M1ck!ewicza 19) na 
SJkwtek komipletneqo 'hamroczeniia 
a.lkoiho!em spowodowa.t zderzt?nia 
z sannoc:h{)d~m cięża.rowyim B-25-673. 
Ptlltora "ozl>H „Wa1rs.zaiwą" dos.zczP,>t 
me, :mstail za•trzyma.ny do dyspo­
zycj;i pro.Jmwa1ora. 

* * • 
W b.r·2Jln'.e -posesji Pio·t.rkowska 

218 zd.airzył się tr·aykz,ny wyipa­
doeijc. Na skutek spłonenia się ko· 
n.1 woinica Julia.n Woś (zam. Hu­
tora 81 przyqni.edony zosW do mu 
ru w bra.mJ.e. Woś dorz.nał tak po- . 
wa;żnvch ob.raioe1i ciała , że po p.rze 
wie:zlioeniu do Szp!1tala Sberldnga 
zunu.rł. 

• • • 
Na ul. Skrainei 19 na skutek 

brwku 00<ieki dostał się pod wóz 
koa:iny 5-le-tni Grzegoorz Komorow­
sk•i (zam. Skrajna 21). Komor:> w· 
sk.ieqo w stanie b. ai·ężkim prze. 
wie<Liono do S.Z.p! ta.I.a Korczaka. 

'WTOREK, 11 CZERWCA 

Ui.10 Słowiańskie p.i.eśni ]•udo­
we. 15.30 Dla. dzieci - odc. Z 
pow. pit. „Oto jest Kasia". 16.0~ 
Utwory skrzypcQiWe lmmpozyto­
rów czeskich. 16.20 Muzyka roz­
rywkQr.va. 16.50 Porady pra.k­
tyczme dla kobiet. 17.01 (L) „Ko 
m.itet p-:>może" felieton Fr. 
Lewan•dow.<;kiego. 17.15 (L) „Egza 
min z uśmi.echu" k<l!Ilcert 
rot.radowy. 18.10 (Ł) Lódziki 
dzienlllik radiowy. 18.35 Muzyka 
i aktualności. 19.00 Aud. Jiterac 
ka z cyk.lu: „Hi.storia nie z tef 
ziemi". 19.20 M.agazyn muzycz­
ny. 20.23 Kronik<i sportowa. 
20.40 Wią:z.ainka rumb . .20.5!1 Kon. 
cert symfo1n.ioemy. 22.15 ··2'.apis" 
- opoiw.ia<J.al!lie . .22.35 0.rlueisbry 
taine<:me i piiooenkairze. . ·-



• Bogactwa polskiej ziemi 
-węgiel 

• · Najm·łodszy dział górnictwfl 
brunatny DZIENNIK kulturalny 

l"OSID>Zt:NIA, NA KTORE 
CZEKA.lttY -

Z ZAINTERESOWANIE'IW 
27 crerwca odibędzie sJ.ę 

posiedzenie Rady Narodowej 
m . Lodzi, poświęcone spra­
wom kulturalnym naszego mia. 
s ta. Rada Narodowa u.sto.sun­
kuje się na nim do postula­
tów, jakie swe-go ca.su wy.:m­
nąl „L6dzki sejmik kultury", 

sand!"a Fredry „Slwby panień­
skie". 

„IPygmalkma" reżY1Senije Ja­
dwi.ga Chojnacka, „Sluby pa­
nieookie" - Kazimierz Bier­
nacki. 

Trzy metry pod powierzchnią ziemi.„ 
Zapowiedź tego po.siedzenia 

wywolala żyWe zainteresowa­
nie wśród wszystkich którym 
bliskie są sprawy kw.'tury Lo­
rki. Oby tvlko ci, którzy we­
zmą w nim udział, przygot<>wa 
li l!l i ę należycie do swoich wy 
1>tąpień, 

„KRAM Z PIOSENKAMI„ 
GRANY BĘDZiiE 
W WARSZAWIE 

Bardzo serdecmie . przyjęła 
publicziność łódzka schil!erow­
ftkie śpiewno-taneczne widowi 
sko „Kram z pio.s;enkami" wy 
sta.w:ione w a'trakcyjnej foa:m.ie 
Pr9E!Z ~pół Teatru Nowego; 

Od środy, a więc od 12 do 
16 ozel'!W'Ca łódzki. „Kram z pio 
senikami" g<any będzne w pre­
mierowej obsadzie również w 
warsz.a·W1Skim Teatrze Polstkim. 

Czy widowisko to w iater.­
pretacji na.szych arty.stów po­
dobać sie boozie eOO.licy? Nie 
omieszkamy napisać o tym w 
swoim czasie, ewentua.lnie na­
wet przytoczyć wyjątki wa.r­
S2la!Wskkh rec-enzii, 

LODZCY SPIEWACY 
WYJADĄ ZA GRANICĘ 

.Jak się dowiadujemy troje 
§piew.aków Opery LÓdz.kiej: 
Zofia Rudnicka, Izabella Strzał 
koiw.ska i Zdzisław Klimek 
wyjedzie "za grani.cę - do Wie' 
dnia i Berlina. 
Będzie to pobyt dwutyao­

dniowy, prze2lnaczony na z;,ie 
dzani-e i sluchan!e. Mamy na­
IIB.ieję, że Ministerstwo Kultu­
ry n ie za!)O!ll.ni o łódz,kich śpie 
watkac h i przy wy.syłan1u na 
studia zag,ra.niczne, 

(w) 

Obie te muki wejdą na 
afisz Teatru Powszechnego z 
końc~ c.zierwca, 

PO LODZI . - WARSZAWA 

Niedawno łódzki Teatr Ka­
meralny wystawił najnOW6zą 
sztukę L. H. Morstina „Przy­
goda florencka", 

Była to polska prapremiera. 
Obecnie „Przygodę florencką" 
wy.stawia również Pańs-twowy 
Teartr Ludowy w óprawie sce­
nicznej A. UjejsWego. 

Przyjemnie jest, rejestrując 
repertuał' teatrów lódlz.kich. 
za.notO<Wać: „Po Looo ._ War 
iizawa". Swiadczy to o ambi­
cjach lódz.kich SIOO!l. Obyśmy 
mieli spooobność umieszcza,nia 
jak najczęści>ej pod~h':lych 
wzmianek! 

. M. J. 

Wybitny fizyk 
jądrowy - w Polsce 

8. VI. br. jeden z najwybit­
niejszych fizyków jądt'Owych 
świata, laureat Nagrody Leni-

„PYGMALIOiN" n-owskiej, dyrekt~r Zjednoez.o-
„SLUBY PANIE~'SKIE" nego Instytutu Badań Jąd,r<r-

W TEATRZE POWSZECHNYM wyeh prof. D. J. Bl~chi<ncew 
__ , : . . zwiedził Instytut Badań Jądro-

'.I'ea·tr .~o~zechn_Y~ praellje ""/ · · wY'ch PAN w Warsza.wie. 
teJ chwili nad. dw1eou1. s .ztluka · Na. zdjęciu~ pn>f. dr Błoohin­
nu. Je~a z nich to-,P,TZYp;oda_ cew (Z prawej) ! Inż. S!rY-thal-
r~;:t.;;na w ~/'k,'iafh -;~er- ski praoownik Instytutu. 
:ndr. ar\va •;. ~a ton • !i CAF - fot Tymiński 

uga tl['Ocza "'omedia Alek- · - · 

W ostatnich latach docze­
k,ał się nareszcie awansu wę­
giel brunatny, przedtem nie­
doceniany, a niezwykle obfi­
ci,.e zalegający w naszej z.ie­
mi. W sam cza.,s się doczekał. 
Na świecie „problem węgla" 
st.ale się zaostrza.- Deficyt wę­
gla na światowych rynkach 
zwiększa się, wydobycie nie 
odpowiada zapotrzebowaniu, 
a tymczasem węgiel jest -
i chyba jeszcze długo pozosta 
nie - podstawowym pali­
wem dla rozwijającego się 
przemysłu. W tych warun­
kach węgiel brunatny, stano 
wiący obecnie znaczną 
część wydQbywanych · paliw 
stałych nabiera znaczenia. 

Przeważającą częścią świa 
towego wydobycia węgla 
brunatnego podzieliło się 5 
krajów, spoś!!'ód nich 7.aś naj . 
więcej - bo pon.ad 37 proc 
- wydobywa NRD. Wyso­
kość wydobyc ia jest przy 
tym związana nie tylko z 

do-godnym rozmieszczeniem 
złóż. ale i z warunkami eko­
nomicznymi kraju, które 
zmuszają do coraz szersze­
go wykorzystywania miej-
scowych zasobów paliwa. 

Tak było wła,śnie w NRD. Tam 
leż naukowcy opanowali metodę 
przerobu WP,g1a brnnatneqo na 
koks. Nowa k-oks·ownia w Lauch· 
ha.mmer dostairczvla fuż w 110· 
rzatkowvm Olkreste 'Ponad 750 ton 
koksu. Po zakońcr.en'u inweslv· 
cit w NiedP.rlaunitz. qdzle zale~a 
około 30 milionów ton we11la bru 
natne<ro. NRD będ·?.le moqJa sa­
ma pokrywać zapotrzeliawanie 
sw~qo l>tzemyslu c!Pt.k!eno na 
pod•tawowe pa'iwo. Do 1963 r. 
mala ta.m stanąć trzv wlelk'e 

.. komb1natv, a w każdvm znaldóP. 
się koksownia, brvkleclamla l 
elektrownia. ' 

Przejdźmy jednak do ni'l­
szych własnych zasobów. 
Jak obliczają fachowcy Pol­
ska posiada około 40 'milio­
n.ów ton brunatne.!!O węp.la. 
Z nich zaś około 1!i milio­
nów ton ·zalega wzdluż na: 
.szei granicy zachodniej. Wę 
giel ł>runatnv znaleziono już 
w pon-ad 150 rejonach kra­
ju. A więc poza „klasyczny-

mi" terenami węglowymi 
Sląska, znajduje się on w 
woj. bydg05kim, kieleckim, ló 
dzkim, na Mazowszu. Złoża 
mmeJsze, których wartości 
po rprootu nie opłaca się ge­
ologom ustalać, można po­
dobno znaleźć niemal wszę­
dzie. O złożach większych 
odpowiadających normaty­
wom re.sortu górnictwa, po­
myślano u nas w .skali kra­
jowej. I chyba ~ie tylko po~ 
myślano, skoro właśnie w 
związku z węglem brunat-
nym zawieramy umowy 
handlowe, jak chociażby 
niedawno podpisana umowa 
między Pol&ką a NRD. 

Do ł-ef umowv w1·óclmv za 
chwl,Ję. Na razie _poszukafmy od 
powiedz! na pytanie: Ja·k to Sill 

·stało, te do:piero teraz ,pomv~le· 
llśmy i> wvkorzy~tanlu brunatne· 
qo węqla. skoro - lak to się 
mówi - Polska na nim stoi I sko 
ro qómktwo nle może w pelnl 
zaspokolć rosnąceqo vopytu na 
nasz weqlel kamlennyt„. 

A oto odpowiedż: jest to 
najmłodszy dział naszego 
górnictwa. Przed wojną o­
rzeczono, że „brunatni.aka" 
nie opłaca się wydobywać. 
toteż nikt nie łożyl na. ba­
dania geologiczne w te.i <lz:ie 
dz ini.e. Gdy zaś w ostatnich 
latach zainteresowali~my s ' ę 
nim, okazało się, że nie ma­
my geologicznego rozpoznan ia 
krajowych :lllóż, że nie wie­
my - ile go mamy i gdzie, 
że wszystko właściwi e trze­
ba tu rozpoczynać od nowa. 
I tak wła.śnie zaczęliśmy„. 
Od poszukiwań geologicl­
nych i od1budowy istnieją­
cych kopalń na Ziemiach Za 
chodnich. 

do 1964 roku wydoby­
cie wzrośnie pięciokrotnie. 
Na bazie Turowa mają po­
wstać dwie elektrownie 
mniej więcej po 1000 MW 
każda.„ 

„.w sprawie Turowa odzywa. 
Ją sle jednakże glosy fachow­
ców, za·leca.jące ostrożność z pia 
nowanl.e.m da.lszych inwestycil w 
tym rejonie, Niedawno na Kon· 
qresie In:i;yn terów 1 Techników 
p1>dkreślano, że Inwestycje turow 
skie Ji.mitule brak wody przemy­
słowej. A więc - mote na:eża­
loby oqra'lliczyć Inwestycje w sa 
mym Turowie do lednel elektrow 
ni, rozbudować natamlast kopal· 
n ie l dla wykorzystania lel wę· 
ala wybudować na mll•1scu bry­
kiecia.rnlę, która by wytwarzala 
przede wszystkim brykiety typu 
enerqetvc1ne!Jo, a następnie · •· 
brykiety typu claemkzneuo. 

Kombinat zaś energetycz­
ny opierający się na paliwie 
z Turowa - twierdzili inży 
nierowie - powinien pow­
stać w odległości o jakieś 
100 km od Turowa, w głąb 
kraju, nad jedną z rzek dol-
nośląskich.„ 

Na tymże kongresie wska­
zywan-0 na rolę rejonu Ko­
nin - Koło - Turek, dokącł 
również przyjdą maszyny i 
urządzenia z NRD dla roz­
budowujących się kopalń i 
gdz;ie ma stt.nąć elektrown \;.i 
o mocy 500 MW. Węgiel z 
tych kopalń ze względu na 
niższą wartość opałową i ma 
łą :zawa.rtość składników che 
micznych nadaje się prze­
de wszystkim dla energe­
tyki. 

Gdzie poza tym zarysown 
ją się przyszłe „brunatne VI 
glębia"? Ruszyła kopalnia 
„Zawiercie I", wkrótce d'1-
łączy się „Zawiercie II". Roz 

Jedna z tych kopalń poznania wskazują, że dal„ 
Turów - ma się stać w me sze złoża sięgają tu po Mv· · 
dalekiej pr:i;yszlości jedną z szków. Z tego zagłębia mr 
największych kopalń od- korzystać w przyszłości przP 
krywkowych w Europ ie. In- mysł włókienniczy Łodzi. W 
westy~ie. w Turowie umożliwi s7.czecińskim ekipa Przed~ię · 
dosta~a rpa~z,yn i ;µ:r:rnd,ze.ń „.J>Jp;r~.w.;i. Budawy Płytkich 
dla kopalni z NRD (na z.asa- Kopalń ustaliła obecno~ć 

· d.ach długoterqi,inowego kre węgla m. in. na samym przed 
dytu). Obecnie daje on.a 5 mieściu Szczecina. Oczywi­
m!n. ton węgla rocznie, ale ście, uruchomienie ko'.Palń 

------------~---,-------------~--------------------------------·-·--~~-------Zwl11<zek, Ja.kJ lst.nJeje między tzw. . ' · Można. stwJerdzM, łe te specyficzne 
„wielką polityką" a. 1ndywidua.1nym1 z o·roblemo',-w· . l.X:· Pli:i..t•_·-_

11
m dla. warunków polskich kierunki roiz-1osam1 ka.:l:dego człowieka. dla Jud'Zoi ~ ..,,.„ • wojowe - spina jedna. wspóln·a, zre-

żyjących na tym skrawku Europy, któ • · ha.bi-IltMVana w dniach Pa.ździemlka 
TY nosi na.zwę - Polska - je$t na.der N 1 · d b ' za.sada., zasada. politycznego realizmu. ocrzywisty. · .~ „ • · Jest chyba na.der znamienne, że Wła 

Nic dzilwnego więc, łe każde ~a- a~ epsze · na. o re dysław Gomułka definiując pojęeie re-żnieJS'Z.e wydarzenie polityCGte budzi ' . . . • ~.lonlrmnn podkreślił, iż jego na..tważ-
w naszym spoleczeństwie echo w po- niejszą, wyróżniającą cechą jest to, że 
stacJ niepokoju przemiesza,nego z na- wprowail7.a on do nauki ma.rksisww-
dzleJą: „Czy idzl~ n& lepsze, czy na skie.i takie tezy, które .„nie odzwier-
gorsze"? Niewątpliwie z tym pytaniem Socjalizm jest uniwersalny dlatego, krzewił się I szkodził przerz: pewien o- eiedla.ja. prawidłowo rzeczywistośel spo 
na ustach studiowane były taJcże doku łe budownietwo ustroju socjalistyczne- kres kult Jedn<>.stki. łecznej". Nie jest nat<omlast rewlrz.j<r-
menty ostatniego Plenum KC Partii. go we wszystkich krajach wyk11JZuje nizmem „wprowadzenie do nauki 

1 pewne wspólne, powszechne, ogólne „Można. posta.wić proste pytainme ma.rkskrmu takich uzupełnień, które 
JESZOZE R~ PA~DZ:uilNJK prawidłowości. ' stwierdził Wladysła.w Gomułka. w odbija.ją rzeczyw.ist-ość życia lub zmie­

swym referacie - · gdyby Związek Ra.-
Taką powszechną cechą socja.Jistyoo;- dzleeki uniknął był na swej drodze niooego życia", 

Nie przyniosło to Plenum źa.dnych nego bud.0ownictwa. jest awangardowa do socjalizmu, a ściślej mówdąc na o- Rehabilitae.ja metodologicznej regu-
„sensacyjnych" nowin. Niemniej jed- rola. ' pa.rtiii klasy r.obotnlcrzej, ororga.ni,.- kreśl<>nym odei:nku tej drogi, schOl!"U- ły, że wszelkie poczyna.nb, ref.o.rmy, 
nak, waga jego jest ogromna. już przez :rowa.nej na zasadach marksisł<>wsko- nia. w J>()stac.I kultu jedll()5tld, czy zwr-0.ty taktyczne I strat-egiezne naleb 
to samo, ze zgodnie z nadzieją i pra- leninowskich, dyktatura proletariatu, wówcizas rosy.iska droga do socjalizmu rozpoczynać od skrupula.tnego, tm.tiź-

pod Szczecinem miałoby ol• 
brzymie znaczenie dla go· 
spodarczego ro<:woju Pomo· 
rza Zachoóniego.„ 

A teraz - o małych zł<r 
żach, którvch podobno me 
opłacało się rozpoznawać.„ 
A może właśn ie opłaca .się. 
Mogłyby np. dać własne pa­
liwo dla chłopskich cegielń. 
Można urucham iać korzysta 
jąc z miejscowego węgla, 
małe elektrownie, a tam 
gdzie dotychczas nie sięga 
ener!(etyka, zas ili ć nim ja­
kąś lokalną fabrykę. Warun„ 
ki i możliwości wy~orzjlsta­
nia małych lok.alnych zł6i 
węgla ustal~ scecjalna usta­
wa rzadowa. Koszty zaś in­
westycji są tu 2 3 razy niż· 
sze niż przy węglu kamien­
nym. Tona węgla brunatn~ 
go z płytkiej kopalni wypa­
da 3,5 r -aza taniej niż tona 
węgla kamiennego. A przv 
tym eksploatacja lokalnych 
złóż stanowi o uprzemysło­
wieni u rolniczych rejonów, 
uzależn19nych dotychczas od 
clostaw węg!.a z odległego 
Sląska. 

Przykladem może tu być 
Ochnia w Poznańskiem gdzie 
po to, by wydol::vć węgiel, 
trzeba po niego sięgnąć nie­
całe 3 m w głąb . Można tu 
węgiel wygrzebać po pro,stu 
łopatą„. Taką kopalnię uru­
chamh się w dągu paru ty­
godni, koszt zaś własny wy­
dobycia tony węgla o war­
tości d.o 2300 cal/ kg " waha 
się w granicach 15-17 :zł. 

Tyle - na razie - o bru­
natnym węglu. Jego awans 
jest wynikiem potrzeby go­
spod.arczej. 

w. _.-OR. 

,,Człowiek mierzy 
: świat" 
Otwarcie ciekawej 
wystawy U NESCO 
w lodzi 
8 bm. otwarto w Łodzl, 

zorganizowaną przez UNES­
CO, niezwykle ciekawą wy„ 
stawę pn. „Czlowiek mierzy 
świat". Wystawa poświęcona 
jest technice i instrumentom 
używanym do wszelkiego To­
dzaju -pomiarów, począwszy 
od najpTostszych jak np. 
metr, do precyzyjnych apara­
tów elektronowych. Szczegól­
ne zainteresowanie zw i edza­
jących budzi aparatura rada­
rowa, przy pomocy której 
można śledzić TUchy planet 
wokół słońca, krążenie księ· 
życa i obroty ziemi. 

gnlen.i~. większoś~ społeczeństwa po- sprawowanie władzy pr,iez masy pra- odpowiada.la-by, a co ważniejsze czy wego obrachunku sił, potrzeb I możli-
twierdziło ono dobitnie I stanowcw cujące. byłaby k<l<llieczn.a. dla. wszystkich in- w-ości, od a.na.Jizy „k-onkretnych wa-
Jeszcze ra.z decyzję konsekwentnego Niezbędną, powszechni\ przesła.nką, nych krajów na świecie? Chyba. nie runków mie_jsca i czasu" - przyniosła 
kontynuowania · tego przei'OODu, jaki jest uspołecznienie podstawowych środ 1 z pewn<>ścią nie„." już efekty polityczne I zmiany na. lep-
wniósł w nasze życie Paźclziemlik; że ków produkcji, organirTA>wa.nie i ktero- sze w atmosferze na.szych stosunków 
podkreślaj"° mocno :wagę nieb~le- wanie produkcją w opaJreiu o plan „Praktyka budowy s-ocja.H~u r.a.C1Zej sp&łeeznych. 
czeństw ideologi-cznych, jakie niesie re- ogólnooarod·owy , "l'ra.z stopnfowe prze- dowio0dła, że uniwersalnych form ni.e Wla.śnfo ta. regl.la pozwolila m. In. 

Wystawa ta, zanim zostala: 
otwarta w Łodzi, odwiedziła 
wiele krajów, a w Polsce u­
dostępniona była już miesz­
kańcom Katowic, Warszawy 
i Krakowa. 

wi:zjonllllln, plenum zapowied'lJało -za.- ks11ta.lcan.ie stM'°nltów produkcyjaych ma l b;vć nie może. Chociaż s-ocjaliimn „odkryć" niepojęta\ dla. sekda.t'Sk:ich 
razem wyraźtJ.Je 1>0dJęcie włelkiej pra- na wsi. · jest uniwersa-lny, to formy jego bud-o- umysłów prawdę, że spóld'!lieln·i pro-
cy na.d wyeliminowaniem z pra.ktykil Niemożliwe Jest budownfotwo sooja• wy kształtują konkretne wanmki mi.ej dukcyjnych nte moma zakładać bea: 
naszego t.ycia , wszelkich złych p<>liio- lis-tyczne ta.kże bez proleta.rla.ckiego sca I czasu. Chodzi również I o to, aby chłoppw 1 za chłopów. Ona w urea.l-
stałośei min,ionego okresu, """•eja.wia.• lntemacj<!>nalizmu, betz współpracy i w eipa.rdu o wła.sne i cudze d@śwt.a.1-..... ~ nia oo;ra.z bardziej tę ważną, obletnlilę ją,cych się pod postacią konserwatyw- wspólnej walki w obroni,e poikoJu, ezenla szukać n-owych form, względ·nie jes-z;eze P<l'J)rzedniego, VIII Plenum, że 
nych, sekciiarsloo-a.dmlnistracyjnych na Gdy praktyJia odbiega od lenlnow- ulepszać staire ilormy budowy socjal~-' partia uczyni wszystko, a.by owoce 
wyków rządzenia; że te hasła, które skich · założeń internacjonalizmu, . gdy mu'. na!l'rej pracy nie były marnol.ra.wiooe, 
w Październiku :riosta.ly wysunięte - cokolwiek podważa internacjoo.alistycz rozpylane w sposób sprz~y z zasa-
IX Plenum uściśliło, petn.iej mnter- ną, wspólpracę równych i sa.modziel- JFSZ03E RAZ: REALIZM da.ml g.ospodamości, z hasłem: mo-
pretowa.ło l na.syciło bllżSZlł pra.ktycz- riych, a jednocześnie złą~nych bra- żliwle największy efekt jak najmnrej-
neJ realizacji treśelą. Zwłaszcza jeśli tersklm sojuszem kra.jów; gdy te sio- Ja.kle konse'tcwencje przynosi przyję- szym k<>.sztem. 
chodzi o ll'llOlowe hasło odnowy paź- sunkl gmatwa nierównopra.wn,ość, cier cle teg-o l'OZróżnienta: „ogólne" i „spe- z ducha. politycznego reaJlzmu nle-
dzlernikowej: „Polsk.& droga do So- pią na. t.ym - ja.k dowodzi d·OoŚwiadcze cyflczne, na.rodowe" - w naszej peł- wątpliiwle wywodzi się równ-iet tak 

1 cja.Jimiu". nie - międzynarod1m1e, ogóln-oludzkie ski.ej pra,ktyce? mocno p.c.dkreśla.na na plenum współ-
Jeszcze raz PArf>ia Jlol)lsklego ruchu interesy SOCjłl-lizmu, Jest kilka ta.kich specyficznych, wy- zależn<>Ść między zasięgiem swobód 

tol>otnlczego potWierdziła. un.twea.-salny, Te p()lwszechne cechy budownictwa raźnie odmiennych ctich polskiej dro- demokratyc,znych I układem sil poli-
ogólnoludzkl charakter·- s.ocja.J-i.zmu, pod sooja.JlstyC1mego sta.nowią jednak dopie gi d()I s11cjaliizmu. Należą do nJch mię- tycrz;nych. Zasada. t.a, <>S1'rzell'aJąc przed 
kreślając ZM'&:retn swe pnekon.anie o ro pewne ogólne ramy, fundament. i(lzy innymi rady robotni·r.ze, wyr01Słe z złudzenia.mi „a.bsolutnej de~mkracji" 
nl1'Zbędności uwzględniania w prakty- D<>,piero na. ich podstawie ka.żdy nlld'ód żądań 1 in,feja.tywy przodujących niesi.e przecież zarazem w swej logfoz-
ce budownictwa sooja.11.styciznego tych wini.en budować w sposób najbardziej Pod względem pr·Ddukcy,inym i p<1H- ne,i k·onsekwencji za.J)6Wiedź, że rów-
- dla każdego kraju odmi-ennych - ooble odpowi:!>.dajl,cy, w sp<>sób zgo- tycznym _ załóg Wielkich za.kl.a.dów no,Jegle z dojr11ewan-iem warunków i 
konleC'.llllośol, ,Jakie stwa.rza,Ją: tra.dy- dny ze swym cha.ra.kte<'.l'em na.rodowym pracy; ra.dy _ poprzez które kla,5,3 ro- możli'"''l()ści, równolegle. z uma.cn,La.nlem 
cja. clµ.rakter n8ll'Od-&Wy, d7Jied.7Ji,etwo i ze swym.i ogólnymi wa.runkami - b~tn-icza. ~czyna brać bezp<1średni u- się sił S,{}cjalistycznej c·dn-o<WY - posu-

1 społecznych n.a.WYków I przy:twy~- własny gmach instytucji I praw, wła- dzial w za.rządza.nlu gosp<>diwką na.ro- wać się będzie naprzód także proetiS 
jet\, różnice w sytu.a.c.li irospod.a'1'C!Zej f snę fermy pracy i współżycia we- d-cw11t. Dalszą ta.ką cechą jes-t r;irz;sz.e- usprawniania mecha.nizmu d.vktaituey 
w stopniu :wyposairen!a &PM'a.tu pro- wnątl'7.Sp-OleCIZllego. rzenie kompetencji rad naJ:1odO'WYch proleta.riaitu, proce.s rmszel'Zlllllia I P<>-
dukcyjnego, oraz te wszystkie l.nne Drogia. do sc.cjalirmnu, po ja.kiej kro- crarz nowy program polityki wobec głębia.nia. władzy ludu, roiz;sizef!Lan~a 

I 
elementy, które skład.aJI\ się na J>l>Ję- czyi w specyf-ilciz;nie :rosyjskich, s:wze- w1Si, którego głównym elemen.tem je.st k0111trołi społecznej, a więc proces po­
cie: speoyfik& na.~dowego r<>a;woju. · gólnle trudnych i nlepowta.rzalnych ro.zwój różnych form gospodarczych głębia.ula socjalistyo1lnego dem<>kira­

wa.runkaeh hisi.()I'yoznych, Związek Ra- sa.mc:rządu chłopskiego. Wreszcie _ tyzmu. SłMVem - niesie obietndcę sto-
Sooja.U.zm jest uniwersa.lny, bo unł- dzlecki, nie jest a.ni w pełni k~n.ieca:- system wie1opa.rtyjny 1 uksztalt-Owa~ie pni<O!\vych, ale nieustannych .zmian na 

wersalny, ogólnoludzki charakter ma na, a.ni w .pełni przyda.trui., ani n.li/Wet na odmtennych, nlź w innych kra.- leµsze, na. d·obre, na. pra.wdzlwy, wolny 
cel, który budownictwu socjalistycmie- możliwa dla. innych narod&w. I to nie Jach, zJ1Sa,da.ch st.Oosunków mlędrzy pań- od wypa.czeń socjaJi1'llJ, 
mu przyświeca. dla.tego, . że w Związku Ra.dll!iieeklm stwem I kościołem. _ T. JĘDRZEJEWSKI 

Dyrektor wystawy „Czło­
wiek mierzy świat" - uczo­
ny francuski prof. H. A. Dia­
mond wyraził wielkie zado­
wolenie, że wystawa wzbudzi­
ia tak ogromne zainteresowa­
nie społeczeftstwa polskiego. 
Takiego zainteresowania na­
szą ekspozycją jak w Polsce 
- powiedział prof. Diamond 

nie zaobserwowałem w 

I 
żadnym z krajów, w których 
wystawa była urządzana, choć 
s~wierdzi~ muszę, iż wszędzie 
cieszyła się ona dużym powo­
dzeniem. 

Prof, Diamond - nota be­
- wlcLdający językiem 

polskim, którego nauczył s ię 
w czasie 8-miesięcznego poby· 
tu w Polsce - wyraża się 
również z uznaniem o pomo­
cy, jakiej udzielają organiza­
to1:om wystawy Towarzystwo 
Wiedzy Powszechnej i Polsk! 
Komitet do spraw UNESCO. 

"----~-------' Zapobiegaj pożarom! 
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l:.l~t11 d~ rado:kajl Na łódzkich e~ranach 

Czylelniczy dwu głos 
Z ukosa 
Spożywajmy 

Jarzyny 
,,Złota karoca'' 

Dwa nazwiska są ma.gne­
sem zachęcającym widza do 
obejrzenia „Z!otej loarocy": 
nazwisko znakomitego reży­
sera francuskiego Jean Re­
noira i świetnej w!oskiej 
alotorki. Anny Magnani. I one 
to sprawiają, że oczekuje­
my od tego francusko-wło­
skiego filmu dużych wzru­
szeń. Mimo to, a może w!a­
.śnie dla.tego, ostatecznym 
u.czuciem po wyjściu. z kina 
jest wrażenie jakiegoś nie­
dosytu. czy rozczarowania. 

kilkoma świetnymi scena• 
mi - ma okazji do poka..; 
zania swego talentu. aktor-, 
skiego. 

I w sprawie domków jednorodzinnych Naprawdę atrakcyjnie i 
pomysłowo wypadł pochód, 
zorganizowa.ny w sobotę w 
Łodzi z okazji rozpoczęcia 
Tygodnia PCK. 

O trudnościac'h związanych 
z budową domków jednoro­
dzinnych piszą do nas czy­
telnicy. Poniżej zamieszcza­
my wypowiedzi będą.ce dwu 
glosem w tej sprawie. Inż. 
Majewicz wypowiada się ra­
czej przeciwko budownic­
twu blokowemu, motywując 
potrzebę przydzielenia fun­
duszów z tego typu budow­
nictwa na domki indywidu­
alne. Krańcowo odmienne 
stanowisko zajmują Antoni 
Sadkowski i Zygmunt Ra.p­
czyński. „ :(. • 
„Pnystąpiliśmy do założenia 

spółdzielni budowy domków 
jed~rodzinnych w Rud!zie. Po 
czą.tki były bardzo pomyślne. 
Flnal całej akc/I przedstawia 
się wręcz tragicznie. Wszyst­
ko rozbija się o brak działek. 
''\'.Prawdzie są d7liałki ponie­
mieckie, których w 1_007,; jest 
około 5.000. Jednak pan Wor­
kowskl z Wydziału Archiiektu 
ry - natychmiast wyprowa­
dza.. nas z błędnych rozważań 
łlnerdząc, że w poprzednich 
latach przyznano ok. 200 dzia­
le~. ale w tej chwili, tzn. w 
19~7 r., Już nie moha. nic przy 
dzielić, gdyż reszta, to znam:y 
ok. 4.800 d1Jalek, WL~taje za.re­
zerwowana. jako zamiana. dla. 
osób, którym odebrano tereny 
pod budowę bloków lip. 

W związku z tym nasuwa. 
się pytanie, czy ma sens usu­
wa.nie Judzi z terenów pod 
budownictwo bloków, kiedy 
na. przykład budownictwo In­
dywidualne buduje ba.rdzlej 
oszczędnie, gdyż z ma.terla­

Czy szerząca. się żywiołowo 
akcja propagowania budowni­
ctwa. domków jednorodzin­
nych jest właściwa, drogą wyj 
ścia z głodu mieszka.niowego? 
Czy prey średn.Ich placach mie 
sięcznych 1.000-1.500 zł (sa, bo 
wiem niższe) można mówić po 
ważnie o budowle domków je­
dnorodzinnych w cenie od 60-
100 tys. zł. 

Jeszcze przed ostatnią woj­
na, na całym świecie różnego 

rod1Z.aju spółdllielnie mieszka· 
niowe I prywa;lme przedsię­
biorstwa. budowlane propago­
wały swoje usługi pod hasłem: 
„Po co mieszkać w cudLYm 
domu, kiedy można przy role 
sięcznej raaie r&wnej wyso­
kości czynszu p<>sia.dać włas­
ne mieszkanie". 

W 1956 r. n.as! archHekci 
' objechali całą Europę za-
chodnią (pisał o tym „P1-ze­
gląd Kultura.lny" w numerach i 
grudni<iwych z ub. :..). Sp<i­
slrzegli oni m. in„ iż \\>C 

l<'ra.ncji (konkretnie w Nancy) 
spółdzielnia mieszkaniowa od­
da.je do użytku 3-p-0kojowe 
mieszkania. pr1;y ratach mie­
sięcznych wynoszącyrh jedną 
siódmą zarobku francusk;i·ego 
listonosza.. W naszych warun­
kach więc rata miesięczna po· 
winna wynosić od 100 do l~O 
zł. Przy cenie 45.000 zł zii 

przeciętmie mleszkanie 3-izbo­
we w zabudowie bloki.wcJ, 
spłaty rtnlożyć .inożna na 30 
lat (rocznie 1500 zł). 
Jesteśmy zatem zwolennika­

mi rea.Inej drogi rozładowania 
głodu mieszkaniowego p1-zy 
maksymalnym zabCflllli.cczeuiu 
praw ekonomiki l rentowności 

łów zastępczych I przy wypła- ------------­
ta.eh ca. 20 proc. na rzecz bu­
.dowy. A w blokach państwo 
otrzymuje czynsz dzierżawny, 
któ.ry nigdy nie zwróci kosz­
tów budowy, a nlera.z nJe star 
cza na biJ:.tące remonty. 
Czyż W()bec teg() nie na.leża­

łoby raczej przelać pewnych 
kwot z budownictwa. bloków 
na budynki indywidualne I za.­
bezpieoeyć temu budownictwu 
tereny? 

W Interesie Judzi pracy, któ 
rych męczy zmora mleS!d!:anlo 
wa na.leżałoby w końcu dział­
ki leżące tu I ówdzie odło­
giem za.g-ospodarowa.ć albo 
da.ć na przykład udziałowcom 
spółdzielni mieszkaniowej, któ 
rzy wola, ram.ej przez szereg 
lait jeść suchy chleb, a dorobić 

. się mieszkania.. 
Poza tym odbleran,te dzia­

łek osobom, które je dzleria­
wlły pt"ZM szereg lat, aby dać 
je innej OS6bie bez właściwe­
go uzasadnienia budzi niepo­
kój I słuszny :i.al pokrzywdzo­
ny.eh. Sądzimy, że pnekaza.nie 
pewnej ilości działek spółdziel 
nlom wpłynęłoby wyraźnle na 
uzyskanie w tym względzie 
utraconej równowagi. 
Jednocześnie nad!Y'Jeniamy, 

ze w naszej dzielnicy znaj­
duja, się tereny obejmują­
ce po lcJlkadziesia,t działek, któ 
rych nikt nie wykorzystuje, a 
które mogla.by zabudować na-1 
sm spółdzielnia". 

L"Ż· WITOLD M A.JEWICZ 
Lódż 12, ul. Przystań 

Zakończenie wykładów 
na Uniwersytecie 
Powszechnym w Łodzi 

Uroczyste zakończenie wykładów 
na Powszechnym Uniwersytecie w 
Łodzi odbedzle sill 14 cierwcą (pia· 
tekj, o uodz. Ul. w Łódzkim Domu 
Kultury przy ul. Trau11utta 18. 

Przed Dekadą 
Kultury Litewskiej 

w Łodzi 
i województwie łódzkim 

Zarządy łódzki i woje­
wódzki TPP-R w Łodzi przy 
gotowują się intensywnie 
do imprez, organizowanych 
w związku z Dekadn Kultury 
Litewskiej, która rozpoczy­
na się w dniu 22 czeFwca. 
Przewidziane są koncerty, 
poświęcone twórczości kom­
pozytorów litewskich, wie­
czory recytacji utworów po­
etów Litwy, odczyty zapo­
znające szeroki ogół z· lite­
raturą narodu litewskiego. 

W lodzi dekadą zalnauqurufe 
wielki koncert z udziałem soli­
stów I orkiestry pod dyrekcją Ed­
warda Clukszy, Przewidziana je•! 
sze-roka akcla .odczytowa na te­
mat literatury litewskie!. Odczv­
tv odbywać się bed<t r<)wnież w 
większych zakładach pracy. Jako 
prelCllencl wystą.1>la pisarze !ó:b­
cy - m. In. Jan Ko,prowskl, Le­
on Gomo!lckl, Grzeqorz Timo11 .... 
Jew. Tematem kilku odczytów hę 
dzle wspóldztalanle młodzieży poi 
sklei i lłlewaklel w okresie re­
wo:uclt 1905 r. 

w· lmprezach ar-tystycznych we 
zmą iówolet udział niektóre lódz 
kle zes1101,, amatorskie. 

W wof. łódzkim przewidziane 
są koncerty, odczyly 1 wieczor­
nice. qlównie w miastach powia­
towvch, a wiec przede wsiyst­
klm: w Piotrkowie, Rawie Mazo­
wlecl,!el, Radomsku, Brzezinach, 
Łeczycy. Odbędą sle or.e taikte w 
Ksawerowie koło Łasko. Rudni­
kach, w Zielone! D<tbrow!e, Uni" 
(owie, w Blalvnt,nle, Warcie l In. 
Obok zespotu „Estra1da przyjaźni" 
z todi-1 - występować będa człon 
kowle orkiestry Filharmonii ł.ódz 
klei or;i.z artyści Opery J teatrów 
lódzklch. 

Nowe towarzystwo naukowe 
powstało ostatnio w Łodzi 

W Lodzi P<J'IV&talo nowe tc>­
warz. v-two naukowe zajmują­
ce się bada.n•U.mi w zakresie 
dotychcza.s za111 iedbanej d)'5CY­
pli111y naukowej - historii me 
dycyny i nauk pokre'W1J"lych. 

Celem towarz~twa jest bliż 
sze zajęcie się tradycjami hi­
storycz;nymi współczie.s;nej me­
dycy>ny za pomocą publikacji 
prac naukowych, odczytów, 7,e 
brań naukowych. Towarzy­
stwo łączy w swoich szere­
gach historyków medycyny l 
nauk pokrewnych oraz tych 
wszystkich, którzy tymi dz:ie­
dz.lnami na'Uki się. interesują. 

Na inauguracyjnym zebra­
niu wybra1110 wł.adze Towairzy-

stwa z doc. dr. R. Rembieliń­
skim jako przewodniczącym 
oodz.iału, Na piel"WISZym zebra 
niu prz.edyslmt.owano podsta­
wę źródłową do badań nauko 
wych, jaką zawiera Wojewódlz 
kie Archtwum Państwowe w 
Lodzi i placówki axchiwalne 
w województwie. 

Należy się spodziewać, ie 
dzięki wspól>pracy lekarzy far 
maiceutów łódzkich i hist«-y- 1 

ków - 7lOS!.aną wkrótce roi.po 
częte prace badawcre o cha­
ra kterz.e mon.ogra!iCZl!l.ym, syn 
tetyCZlllym i biograficmym, któ 
re W7ibogacą l!lalm\ wiEdzę o 
regionie lód.z.kim. 

ł DZIENNIK ŁODZKI nr 137 (3283) 

zarówno na etapie samego bu· 
downllctwa jak i późni.eijsuj 
eksploatacji poszczególnych 
obiektów. 

Naszym zdaniem te wa.ru!l.ki 
może zabezpieczyć jedynie bu· 
downiotwo blokowe w mieś­
cie systemem spółdzielczym. 

Koszty uzbrojenia 
przeznacz1mego pod budowę 

(drogi, siła, świat.to, trasy wo­
dociągowe, kanalizacyjne i ga­
zowe) zupełnie inac2'cj (niżej) 
kształtować , się będa, w sto­
sunku do budynku 2, 3 czy 4 
kondygnacyjnego o kuba.tune 
400-8000 m~. niż do obiektu o 
kubaturze 150-200 ma. Koszt 
1 m3 budynku zorowskiego 
jest o 70 zł tańszy od tego ~· 
mego 1 m3 domku jednoro­
dzinnego w wersji 60 tys., a o 
ponad 100 zł tańszy przy ko­
S2lliach domku wynoszących 
100 tysięcy zł. Powiamiśmy pa­
miętać ponadto o tym, że roz­
ciąganie naszych miast w 
prllestrzeń przy nrntodzie ma· 
sowego budownictwa indywi­
dualnego powoduja automa.· 
tyczne na.rasta,nie problemu 
komunikacyjnego (d,rogi, środ­
ki komunikac,ji itd.), oo po­
woduje oclpowiecinie obciąże­
nie doclatJ.."Owe dla. gospodar­
ki narodowej i jej budżetu, 
Ludziom pracy przysporzy to 
miliony godzin niie,po!!-z,ebn.ie I 
st.r:iconego czasu na clojazdy 
(wystai-czy wymienić w Lodzi 
Osiedle na Stokach). 

'Je~eli dziś Ameryka.nie bu­
dują domki indywidualne ma.­
sowo, tanio i szybko (podob­
no montują w ciągu 8 godzin) 
to Jest to zjawiskiem, towa­
rzyszącym olbrzymiemu real­
nemu wzrostowi stopy życio­

wej w tym kraju, Idącemu w 
parze ze zjawiskiem„. posia­
da.ni.a. samochodu przez pra­
wie każdą rodzinę. My nie je­
steśmy na. tym eta.pie, a więc 
nie podejmujmy współzawod­

nictwa z USA w budow­
nictwie domków jed11orod1in 
nych. Budujmy na. razie na­
sze „drapacze chmur" - te 2, 
3 I 4-kondygnacyjne Pl"ZY 
przest.rzeganlu praw ekonomi· 
ki i gospodarności. 

ANTONI SADKOWSKI 
Lódź, 1 Ma.ja 18, m. 13 

ZYGMUNT RAPCZYNSKI 
Lódź, Lipowa :ł6, m. ł 

Poruszone powyżej spra­
wy niezawodnie zainteiresują 
wielu. z naszych Czytelni­
ków. Ciekawi bylibyśmy ich 
zdania na tematy związane 

w ogól.e z budownictwem 
indywidua.lnym i blokowym. 

Na odcinku ulicy, na któ 
rym sta.łem, najwięcej ko­
mentarzy wzbudziło poja- · 
wienle się propagandowe­
go samochodu „Stacji 
Krwiodawstwa". 

Kilku stojących 
mnie dżentelmenów dysku­
towało namiętnie, czy wie­
zl<ina na nim ogromna bu­
tla napelni·ona czerwoną 
cieczą, Imitującą krew, za­
wiera zabarwioną na czer­
wono wodę, czy też wiś­
niówkę, którą służba. zdro­
wia uczcić zamierza. począ. 
tek Tygoduia. 

Zdania w iym wypadku 
były podzielone. Na.tomiast 
wszystkie dzieci g9dziły się 
.iednogtośnie, że najwic;cej 
podobał im się napełniony 
różnymi ślicznymi zabaw-
kami samochód Szkoły 
Matek. Mnie natomiast 
wzruszył do głębi, nie ta.k 

ł serca, ja,k żolą.dka - trans. 
; pa.rent z pięknie brzmią­

' cym napisem: „Spożywaj­
my jarzyny"! 

Właśnie, właśnie! Chęt­
nie byśmy jo spożywali„. 
Ale gdzi·e? 

W . mniejszych zakła.daeh 
gastronomicznych oraz w 
wielu łódzkich stołówkach. 
aczkolwiek wchodzimy już 
wkrótce w począ.tek lata. 
wciąż jeszcze menu jest 
zimowe. I w dal$zym clą· 
itu ja.rzyny reprezentuje 
stara ka.pus,ta. i nieśmier· 
telne buraczki.„ 

Dziobiemy też te buracz­
ki czerwone ja.k krew i za. 
lewa nas niemniej czerwo· 
na krew: i to nie ta.ka. imi­
towana, j,ak ta. z korowodu 
f;zerwonego !Krzyża, ale 

·najbardziej autentyczna, bo 
własna. 

I dlate1ro uważamy, źe w 
sobotnim pochodzie tuż po 
tNLnsparencle z napisem 
„Spożywajmy jarzyny" po­
winien być niesiony, drugi, 
wołają.cy: „Dajcie nam 
świeże jarzyny!" 
Przysięgam, że transpa• 

rent ta.kl wywołałby wśród 
łodzian, stołujących się w 

! 
naszych za.kła.da<:h itastro· 
nomicznych l stołówlta.ch, 
jak najbardziej żywy re-io- I 
na.ns... M. J. ............ _ .... __ ...._ _____ .... 

Grupa wędrownych akto­
rów włoskich commedii dell' 
arte. przybywa do kolonii 
hiszpa11.skiej w Ameryce Po­
łudniowej, gdzie publiczność 
jest pelna temperamentu, a 
wicekról cierpi w jarzmie 
peruki i nudy. Wicekról ma, 

Ale nie to jest najważ• 
niejsze. Widz jest w kłopo­
cie. Nie wie co w filmie u­
trzymane jest w stylu com• 
medii dell'arte, a co nie, czy 
film traktować jako bajkę, 
czy jako komedię. Zbyt głę­
boko jest też ukryta idea 
przewodnia, ja.ką kierował 
się realiza,tor. 

Niemniej jednak, ze wzglę 
du na oryginalny niepospo· 
lity pomysl, kilka dowcip-: 
nych scen, dobre dialogi -
film zasłttguje na obejrze~ 
nie. 

T. W. 

potępiane priiez dwór, skłon .,... ______ ·------. 

naści. do gmifiu i szlachetne Jle •łolynh 
za.pędy. Zaprasza na dwór .., " 
komed·iantów i z miej$Ca za- k k ł 
kochuje się w pięknej Colom WY U 8 a 
binie. Zajmując poczesne 
miejsce w trójce jej adora- „Kukułeczka" 
torów, bije „na glowę" a-
ktora-ka.pitana i poskramia- w ostatnim ciągnieniu? 
cza-torreadMa. 

Colombina jest pełna tem- Na ootatnie ciągnienie 
peramentu, żądna wrażeń i ,.Kukułeczki" wpłynęło o-
zmienna jak kameleon. Za- gółem 573.058 kuponów na 
plątawszy się w skompliko- sumę 1. 719.174 zł. 
wanej sytuacji - porzuca. Na nagrody I stopnia 
wszystkich adoratorów i - przypada więc 216.932 
acz ze smutkiem - pozosta- zł, II stopnia 171.917 zł, 
je wierna tylko scenie. III i IV stopnia - po 

Anna Magnani, jedna z 257.876 zł 
najlepszych włoskich akta- W losowaniu, które s~e 
rek - ze względu na waru.n- odbyło podczas meczu żu~ 
ki zewnętrzne - nie jest I żlowego, padły następujące 
przeloo.nywająca jako Colom- szczęśliwe liczby: 19-24-
bina. Za mało też - poza -..-.26.._.;,4-.1....;7.;,1;.. -------• 

Absolwenci PWSM 
w Filharmonii Łódzkiej 

Niełatwe za.danie ma mło­
dy dyrygent występujący 
na swym najważniejszym, 

bo dyplomowym koncercie. 
Ma dyrygować nieznaną so­
bie orloiestrą symfoniczną, 

w obecności swoich p-rofe-
sorów, wobec kolegów, któ­

rzy nie dairu.ją mu najmniej 
szego niedociągnięcia i przy 
wypełnionej sali, w której 
publiczność posia.da szero­
ką skalę porównania i oce­
ny. 

Nie ulega wątpliwości, te 
ZitJgmunt Gzella przeszedł 
zwycięsko swą pierwszą pró 
bę. Zarysowała się sylwetka 
a7'tystyczna dyrygenta o wy-

raźnej indywidualności i do­
brym przygotowaniu. Znać 
było, że za pulpitem stanął 
kierownik panujący nad or­
kiestrą, który staipia jej wy 
magania wynikające z wła­

snej kkntcepcjoi prowadzonych 
u.tworów. 

Trzeba skończyć z dwutorowością 

Piq;ta. symfonia Czajkow­
skiego miała logiczną suge­
stywną kons,trukcję, szero­
ki oddech, dobre tempo i du 
żą silę emoc3,onalną. Uwer­
tura do opeiry „Wolny strze­
lec" K. M. Webera iskrzy!·a. 
się kontrastowymi barwami 
muzyfoi roman.tycznej i stwa 
rzała odpowiedni nastrój. 
Brzmienie orkiestry było 
czyste i wyrównane. Dyry­
gent dysponował urozmaico­
nym i w11razisti1m aestem, 
może - jak na mój smak -
zbyt szerokim i absorbują­
cym sluchacza. Sprawy prywatnego handlu 

wymagają poważnego zainteresowania gospodarzy miasta 
Dwutorowość w wydawa­

niu zezwoleń na uruchamia­
nie prywatnych sklepów po­
gorszyła ostatnio sytuację 
w tej dziedzlnle. 

Niez.ależn!e od dwutorowo 
ści w działaniu odd.ziałÓ-'l 
handlu DRN l Prezydium 
RN (zezwolenia wydawały 

oddziały handlu, ale rejestr 
tych placówek, co równało 
się faktycznemu zalegalizo­
waniu przedsiębiorstwa, na­
leżał do Łódzki,ego Zarządu 
Handlu), zezwolenia na budo 
wę pomieszczeń handlowych 
wydawał Wydział Archite­
ktury RN, karty rejestracyj­
ne - Wydziały Finansowe, 
a świadectwa o zachowaniu 
przepisów sanitarnych 
Łódzka Stacja Epidemiolo­
giczna, każdy na własną rę­
kę, bez skoordynowania de­
cyzji z gospodarzem terenu, 
tj. z Dzielnicową Radą Na­
rodową. 

Dobrze się wlec stało, te tódz· 
kl Zarząd Handlu ,podlą! Jnlcla· 
tywą unormowanl,a svtoaclł. Na 
mtatnlm uosLedzenlu PrezydJum 
RN m. łodzi został zaakceptowa­
ny wniosek ł.ZH l>rzyznatący w 
nslnl d:r.ielnlcowvm radom naro­
dcrwvm urawo do samoddelneąe> 
I wyłącznepo wydawaula zezw1J­
le1i na. uruchamJanJe nrvwatnyr.h 
•1(1l'l>ÓW l stobk. Odtąd wlec 
T>RN lako nospodane własnei10 
teremu bedą równlet w 11eln1 od­
nnwledzia.lne za sytuacje na !yin 
odc!nku z tym, te tód'Lki Za.rzqd 
Handlu lako dru1m lnstancla roz­
patrywać bc1hle tvl<ko odwołania 
od df.CVz.ll DRN. 
"odjęto również prace dla 

unormowania nlewłaściwe­
go rozłożenia branż-owe,go 
sklepów. O zagęszczeniu 
prywatnych sklepików kon­
fekcyjno - galanteryjnych w 
śródmieściu, a jednocześ­
nie o nie liczeniu się te-
goż handlu z istotnymi 
potrzebami konsumentów, 
zwłaszcza na przedmieś-
ciach, JUZ pisaliśmy. Po­
sta·nowiono więc opraco­
wać plan lokalizacji handlu 
prywatnego dla każdej dziel 
nicy miasta. Plany te obra­
zujące potrzeby terenu, &po­
rządzą poszczególne DRN, 
a następnie plany te zosta­
ną przeanalizowane na spe­
c.!alnym posiedzeniu Prezy­
dium RN m. Łodzi. 

Drnga <Sprawa, o któreJ 
trzeba powiedzieć, to pro­
blem dotychczas wydanych 
zezwoleń czyli inaczej mó­
wiąc - dotycbczasowe:j dzia 
łalności nowootwartych pry­
watnych placówek handlo­
wych. 

Jak lnformute tZH, ostatnia 
kooitrola PIH wykaiala, li ;powa,t 
na ilo-tć wydanych zezwoleń <;In· 
nowi 11arawan dla prowa,dzenia. 
interesów nic maJa.cvch nic wspóJ 
ne110 z leaalnym handlem. I tak 
w skle11a.ch. które otrzvma'.łv :r.c­
zwolenla na s11rzeda,t np. 1>anto­
fl1 domowvch s11rzedaie I.le ulu· 
czna bl:tuterle. konfekctą tek•tyl­
ną 1111.. w budkach 7. na1pofa·ml 
chlodzacYml - wódke, a w OW()· 
carniach - cy·trvnv wv~u.11ow11· 
ne ze ~klemów uspolec:r.nlG1tvch. 
Sprzedawane, rzecz .ta,sna, i>O wvl 
nel cenie. 

Ten stan rzeczy musi u­
lec likwidacji. Kierownic­
two LZH uważa więc słusz­
nie, iż czas skońc.zyć z pra­
ktykami, które zamiast po­
lepszać, pogarszają tylko 
sytuację na rynku oraz sta­
nowią okazję do i tak roz­
panoszonej spekulacji. .Jeśli 
ktoś doszedł do wniosku, 
że towary, na których sprze­
daż uzyskał zezwolenie, n!e 
mają w tym punkcie miasta 
popytu - powinien zwrócić 
się do swojej DRN o zmia­
nę branży. Zezwolenia takie 
będą wydawane, wszelkie 
zaś nielegalne transakcje 
ka-rać się będzie z całą suro­
wośc: ą. 

Wszystkie te .sprawy zo­
stały wyczerpująco omówic­
ne na zwołanej ostatnio przez 
Łódzki Wydział Handlu kon­
ferencji, w której ud.ział 
wzięli przedstawicie.le DRN 
oraz Zrzeszenia Kupców i 
Rzemiosła. 

W dYskusli 11on1srono również 
J>~oblem nlele,11alneqo hnndlu l)rY 
watneqo rtzw. „ręcznlaka"). Przt!d 
staw:clele kupiectwa prywatneqo 
wskazywali na ll'l>l!kulacyJny cha 
rak ter „ręcznfa.ka", domagaj4c 
sle od władz enerąlc.znietszeiio 
nrzeciwdz-ialanfa. Nledostatecina 
kontrola PIH sprawia, ii. nleleqal 
ni handlarze wvkuputą towarv 
ze skl~pów u~p()łeczni<>1tVch, fdi­
s1.11la te, a nute1>nle po paskar­
llklch c&nach s11rzed.a.J11 na rvn· 
kach, ,Drzed PDT, w bramach, a 
nierzadko 'POd dt:zwiami placówek 
uspołecmlonycl!. ' 

!WTilZ.l 

S()lisitą koncertu bul Ka­
zimierz Korybutiak. Gra je­
ao odzna.cza się miękkim, 
lir11cznym tonem i czystą te­
chnika. 

Wyższe.? Szkole Muzitcz­
neJ. z której wyszli obaj 
wykonawcy, a. zwłaszcza pro 
fesorom 'I'. Kiesewetterowi 
i M. Wilkomirskiej należą 
się slowa szczerego uznania. 

(H) 

Służba zdrowia 
S~ 'd . , . -w ro m1esc1u 

i porządek publiczny 
w Rudzie 
tematem sesii DRN 

Prezydium DRN - śródmie• 
ście zawia<lami.a, iż w dnh1 14 
czerwca. br. o godz. 10 w świe­
tlicy Biura Admini:.tiracji Nie· 
ruchomości przy CZAT 
Plac Zwyc:ęs-twa 2. odbedzie 
?'ię I.U zwyczajna sesja DRN " 
Sródmi eśc.ie. 

Przedmiotem obrad sesji 
będzie - ooena. dda.ł!\lnośct 
służby llldrowia. na. terenie 
?lRN - Sródmieścle. 

* ~' :I: 
W tym samym dniu o godz. 

10 w świetlicy Prezyd:um 
DRN Łódź - Rsuida (ul. Sorpoc­
ka 3/5) odbędzie się sesja z;wy­
czaj,n.a !DRN - Ruda [plrzy czy!?\ 
przedmio1tem obrad będzie o­
cena stanu beiJPieczeń~twa i 
porzą<lku publicznego na te­
renie Rudy. 



CIP, CIP ... CIP ... Piotrków w Tygodniu PCK Pracownicy Tomaszowskich 
Zakładów Włókien Sztucznycll 

otrzymali pożyczki 

~Am Ra~::~ko I 
Cement i papa 

na składzie 
MHD w Radoms.""'u zawiadamia 

nas. że otrzvmal nowy tranS!!J·Ort 
cementu ·wysokopr·ocenotowego. 
Dlateqo też posiada·cze zlece1i na 
cement nie powinni zwlf,kać z od 
biorem cementu. MHD informuje 
nas także, że posiada w spr~e.dn­
ży papę dachową i kafle pieco­
we, które nabywać można bEz 
:z.lecen. 

Wycieczka 
PSS organiruje dla swych człon 

ków wycieczkę do Spały 16. Vl, 
Koszt wycieczki 15 :d. 

Nowy zarząd P ZGS 
W tych dniach od•był się w Ra 

domsku walny zjCllld delegatów 
PZGS, na którym omówiono do­
tychcr.asową pracę tej pJa.cówki. 
'Wybrane> zarząd PZGS w oso­
bach: Józef Lacza.k, Anna Jabl­
lciew1<:z i Jerzy Mota.Iski. 

Ob. Wof\asowa ze wsi Charłu­
pia Mała fpow. s!eradzkll o· 
siąqa dobre wyni-kl w hodowli 

kur. 

Na zdjl)ciu: Wojlasowa ze 
swymi te11orocznymi wycho­

wankami, 
Foto: L. Olejnicza1k 

20 tys. cegieł 
na dobę 

z produkcji uboczne 
W ramach produkcji u­

bocznej Tomaseowskie Za­
ktady Włókien Sztuczmych 
już wkrótce ro~poiczną pro­
dukcję cegieł g:l'iin~anych i 
pustaków. 

Obecnie trwają wstępne 
przygotowania do produk­
cji cegieł glinianych w 
gospodarstwie zakłado­
wym na terenie wsi Nie­
brów k/Tomaszowa. · 

W drugiej połowie tego 
roku ruszy tam nowa ce­
gielnia o wydajności 20 
tysięcy cegieł na dobę. 

Osłro:tnie z ogniem _______ E_r_-_w_u __ 
Rejon Lasów Pa·ństwo_wych l 

Pow. Komenda Stra<i.y Pozaxnych 
w Radomsku aipelują do wszyst­
kich wyoiieczko·wioezów, aby za­
chowywali wyjątkową o-strożność 
z oqniem w lesie, w celu ZHipO­

bieżenia pożarom, k1lÓre niiSzcz~ 
Cf'nny drzewostan l przysparzają 
m;Jionowe straty krajowi. 

Remonty szkół 
Ja.k lnformute nas Wydl'.ial 

Oświaty przy Prez. PRN, sz.1mlg 
szkół w br. zostanie wyremonto· 
warnych kosztem 400 tys. zł. O­
prócz leqo w powiecie od­
dane zosta.na do nzytku trrv s:z.k::i 
ły, a mi.unowicie: w Radz•echo­
wicach, w Dmenlnle i w Kre"r.le. 

Ka-Wu 

Brawo kobiety 
K<>biet•· z Jawor-zna ;)Qtrlfią 

'POlaczvć piękna z "pożytecznym. 
Dwie 2aba.'vy zorga.nizowanc 
przez kolo qospodyń wiejs1-ich 
moq~ być dobrym pr.zykladem 

Dochód z pierwsz.ej zabawy 
pr21eznaczono na zaikup praJck 
elektrycznych, Za dochód z za­

baiwy druQl•ei kupiono wałki do 
m ałowani a śc1.a.n, Sos, 

.•. pierwsza szkola na tert­
nie Zduńskiej Woli istniala 
już przed rokiem 1825, to 
jest przed nadaniem Zd. Wo­
li praw miejskich. Zacząt­
kiem szkolnictwa średniego 
na terenie miasta byla 4-kla 
sowa pensja żeiiska założona 
w 1890 r. przez Julię Wa­
gnerównę. Od stycznia 1908 
roku prowadzi szkoię Zofia. 
Węckiewiczówna. Bi.;la to 
jedyna szkol-a w mie<'cie z 
wykładowym językiem pol­
skim. Szkoła ogólnokszi'ttłcą­
ca obchodzi w bieżącym ro­
ku 50-lecie istnienia. 

* * 
... w roku 1900 przystąpio­

no do budowy szerokotoro-
wej kolei Warszawsko -1 
Kaliskiej, którą ukończono 
w dniu 14 grudnia. 1902 ro­
ku. 

w dlruiiach od 9 die 16 CY'..rN­
ca 14"wa Tydzień PohsJtiego 
Cziexw=ego Krzyż.a. Dla za,po­
znal!lia się z dlZliiała!no.ści.ą p.iotr 
kowiskiiego oddziału PCK prze­
prowadz.iłiśmy roz.mowę z ob. 
Hemyk!'-lm Szymańskim 
por=vrodm;iozącym odid:ziału. 

- Jakie są, usad.nlc1..e cele 
obeooego Tygodnia PCK? 

- Głównym zadiain.iiem Ty­
god1niia je.st propagowamJi,e o­
światy sam.Ha,rnej, do1.iałaiLn.oścli 
<J1Piekuńozej oni.z zdobyci<!! no­
wy;~h sympatyków l człOt!lJków 
organizacji PCK. Będąc orga­
nizacją międlZ)"lllaiI"Odową o naj 
pięlmiiejsz;ych idieach 'humall'b\­
tarnych, PCK walczy o :z.diro­
wie człowie.lta, przysPQISia.bja 
I ud.n ość do obrony srun.i:tame j 
kraju, ocg<l[!Jizuje pomoc mia­
rom klę&k żyw.ilolowyich, repa~ 
tr1antom i orga."lJJzuje posc:uki­
wania o.sób :m.giJnll()(l'lych. Po­
przez W\Spólpra.cę m.iędzynaro­
dQIWą krzewi idee paitrwtyzmu 
i humai1ritaryzmu. 

- Jakimi osią,lfllii:ciaml w 
reali7.a,cJI tych za.dań mO'!e wy 
kazać sle piotrkowski oddd:l.ł 
PCK? 

- Zacznę od breżącej pil"aCy 
w dziiedziin.ie pomocy repamialll 
tom. Otóż dio ooiś zebraild-śmy 
J)Ot112Jd 40.000 zł OIMIZ 150 kg 
rozn:1aj,f.ej odzdeży. Prócz tego 
powariJne ilOOci artykułów żyw 
nośoiowych. Przyjeżdżającym 
udzieLamy pierwszej pomocy 
ma.teriaJnej i sainiitarniej ora:z 
p.oma1gamy w odna•lezieniu ro­
dziny, z.MrudJruiJelndiu i zam!iie.gz· 
kam.u. 

Dla ludności węgierlskiiej pme 
kazal.i:śmy 33.000 zł orarz; 270 
pac21ek z odizieżą. P'!"ócz tego 
43 obywartiel'i odld.ało &Wą krew 
na rawwamdie r.am1rwch i cho­
rych. 

Stala pr.aoa naszych czloo­
ków w dZJiieidziin.iie sanitarnej 
pow.amie przyc:eyn,ia się do po 
lepszieniia wacr:-unków saind.itall"­
n ych miast.a nie tylko w pooe­
sjaoh mieszkaJ.niych, aJe rów­
nież i w zakładach pracy. Roz 
prowadzamy ?OP'll1a•l"!lf\ bro.s.zu 
ry, plaikaty i uilotJci. z dzliedi2li.­
ny ooobilstej higienJT i profiilak 
tykli. Ilość 0tdiczytów i pO!gada­
m:k na. te temaitv choćby w ro 
k.1.1 bi€żącym dosięga liczby s•tu. 

- A jak orzedsta.wla. sle st.a.n 
organizacyjny PCK na terenie 
miuta i pawiatu plotrlrow­
skiego? 

- OboonJ.e po ut:w0trnend·u sa 
modzieln.ego Oddz.i.alu PowiLaito 
we11.o w BelchaitowJ.e i pr2Je?I'IO 
wad7lO!liej weryfilk.ac.ii kól i 
ozłarnków Oddział Pow:iait.owy 
POK w Pioflrkowie P01Siada 
JOB kół zr~5zających 6.30-0 
członków. Na to...x;::.ri:ie mia­
ista zmia,j.clJują się 64 kola, licao.ą-

„Diabeł na plebanii" 
w piotrkowskim PDK 

W <liniach ~. 13 i 14 cz-erw­
ca br. przybywa do Piotrkowa 
cieszący się tu Zlł/W\S2ie di:iobrą 
i za.sł.utoną opinią Pańsibwcr;vy 
T€aitr Po•wszechny im. Adama 
Mic:kiew!ci.a w Ozęsto1ch01Wie, 
który n.a. scenie Pow. Domu 
Kultury wY15ta1wi d~vuaik:tową 
sr.tllikę (w 5 odl'Jlonacb) Aga­
thy Christie pt. „Diabeł na 
plebarui' w tłumaczeniu i 
aidiaptacji T. J. Dehnela i J. 
Zaik:l'7.ewsk!ego. Eska 

W poszukiwaniu materiałów 
budowlanych 

Od sreregu lat mówti się i pi­
SZJe o braku materii.Mów bu­
<:lowl9.~h i od sz.eriegu lart; 
nic się na tym odcinku nie po­
praiwia - n'.l<lial braik waipll'la, 
cegły .iitp. Dla>C2Jegio talk się 
d2llieje? Prnecież w kraju j.e:st 
dużo cegielni i waipweruniików -
powjm,ny wdęc OIN~ 7JW'iękiseyć 
swą produkcję - talk, aby ma · 
terial.Yw tych sta.-cz;yło. Oka­
z.u}e się jednak, w za.kl.ady te 
mają SZJ~g trudlności w swej 
pracy i nie mogą dać tak wy­
s·a.kiiiej produk,cji mat-eriałów 
budicmlaJnych, jaka j-eist nam 
w tej chwili potiriz~bna. Roz­
patrzmy to na przykładzie Ra­
dOi!ThSza.ańs.k>it.:h Zakładów Te­
renowego Prnemysłu Maiter.La­
lów Buda.wlanych w RaidlOrn­
~ku, podległych Min. PI7Jem. 
Drobiliego i R~ii01:>la, 

P0t3iaidaj ą 0<ne małe, staire i 
:roewastowame z.aiklady prodl\lk 
cyjne, w ;tctórych - z wyjąt­
ktliem jednej cegi.ielnii w Ra­
drv!ll1sku - bra.k jaikriiejkolw:iek 
m-ec.hal!liza1cji, br~ na~v·zi świa 
tła elektry=-ego. Lud:ziie pra­
cują przy lampach nafrowych 
i św~ecZ!kaich, w ziaipy.Joo1yich 
kioan1CJiI"a.ch pieców wypaJ·owych 
- lldziie p~ baa:x'Lw laitwo 

o wypadek przy ?racy. Dla­
creigo nie zad!bano o właściwe 
waru111ki BHP? 

Na okres plan:u 5-letniiego za 
plall'.IJ()Wano na iil1westycje BHP 
w opisywanym praedsiębioc­

i;twiie 759 tys . zł. Zrea.l:i:rowa• 
nde tych sum pozwoli~o1by po­
stawić zakłady na mO",,,nym 
o=imnie pod WZ.G(lędem BHP. 
Nlie.'ltety, tzw. czyoo;i;kli. nad­
rzędne slroeślńly tę S'Uffię w ca­
loścń, gdyż pOOOIOno il.9!inieją 
wałniej\52.e potrzeby. Nam ~ię 
jeclJnak wydaj1e, że nie ma waci: 
niej1S.Ziej rziecz;y na·d zxl1t'O'W'i~ i 
bezpieczeństwo lud:zj. Oc2JyWli­
śeie. 7R- jeśli ma1ją omJ zaip.ew­
ruone oopowtl.ed.niie Woall"'Ul!llkJi -
to także ich produkcja będi?.;ie 
wydajillJiejSIZa. 
Toteż w RaidiClms:Zlczań~kii1ch 

ZTPMB niie może być mowy o 
nalet.ytym pr:rebdegu cyklu pro 
dUlk.cyjnego o wyOOlctej wy­
da,inlO!Ści m-aic:v. Ręoim.y ukO\P 
i wyrób oegly, ręczny urobek 
kam.iieni:a w wap.iiem!J:kach -
to metody stooowam.e jeszcrz.ie 
prwd w.ilekami, a Gftiosowanie 
ich jes:z;cz.e d:mś jest jedllliym z 
<'Zyml!lliików, p0twiodujących niie­
diobór cegły i waąmia. 

NaSitE:IPnY hamulec = to st.o-

sunkowo zbyt niskie zaroblti 
i stąd wl:aśruiie hr.aik fachow­
ców, którzy pr21eehiodizą do pra 
cy w :iJrun yoo 1"€00łl'taich, gdzie 
otrzymują le:psz.e place. 

Napiętnowa'llliia. goo:ia je.sit 
bezmyślność niektórych zairzą­
d7.ień „odgórnych", wręcz 
utruc!Jndających produkcję. Oto 
np. jesienią ub. r. pr.zymło po­
leooruiie, aby oegłę pN1du1lw'Wać 
aż do od'Wola!l'liia, jiak nia.jd!lu­
żej. Uwagi :re st:rony zakła­
dów produkcyjny.eh, że suro­
wa cegła może 7Jma1rrz;nąć, gdy 
naLSotąpią pr:zYffii"OZ:ki - n.ie 
pom.ID<gly. Wynik:i tej „twal!'diej" 
decyzji, były naiprawdę „impo­
nujące": w skali przedlS!Lębioc­
sbwa zm.airzlo panad, milii0in 
szituk surówki. 

Wairto tu cboidać, że rozrieikla 
mowa.na OtStartirui.o więksrza. sia­
modaiiielniość dyrekcj.i prnedJslię­
b:iicJ;m1Jw ora:z zwl-ęklgzie111iiie u­
PN'.\Wlli>eń d.yre!Gtorów - w za­
kla1diaieh praemyislu 1ier€lll0we­
go 111aidal je&t ject:yin~e paipiero­
wą :tikicją; tzw. oodJOiLna decy­
zja wciąż jeS2lC.2le jest hamowa 
na tysi~oom na•j.proorói.niiej­
SZ<Nh zi111sl;r.zeit.eń li abwarowa.ń. 

&a Wu 

oe 4.448 czlooków, zaś na tere­
nie powiatu 44 kola licz.ącie 
1.852 czł0!1ków. Pooiadiairny 15 
drużyn srun.i.itarn,ych przy wszy­
stkich większych zakładach 
pracy w mieście l powlec.ie o­
raz 86 p<J1Sterllil1ków Ga1I1tta1"­
nych, z których 48 Ma.jdujc 
~ na terenie m:iia.sta, zaś 38 
na tereruie gromad wiejskich. 

Wszyscy cz!Otl1.lrowJe przie.cho I 
d.z.ą tzw. przyspooobi.enie sa:n.1-
tamie, które ma na celu zaJlma 
jomd.en.ie z pod&taiwami udzie­
Lain.ia pierwsżej pomocy w na­
głych wypaidikach i za.choirowa­
ni.ach oraz przygotowainiie lud­
lllOŚci do obrony san:iJtarnej 
kraju. Istnieją diwa rodzaje 
kursów II stopnia wg 2-0-go­
dziln.nego programu szkolenfa i 
III sropnia wg 5-0-god:zi1llll.ego 
programu. Dotychczas przepro 
wadrone kunsy wykazaly, Ż€ 
szikoJen.iia są zbyt prze.ładowa­
ne materiałem teoretycznym. 
co w rezultacie jest pmvodiem, 
że .aooolwenci kursów zbyt 
malo mają um.iejętruośc:i prnk­
t,yczmych. Obec:niie sytua0cja ta 
ulegn1ie radykalnej zmfanie. 
Główny wyffilek sz:koLenia ki~­
rujemy obecnie na środowi'>lro 
WJe,iskiE, gdzie przy pomocy 
ZMW, kółek rolniczych i kół 
goopod.yń wiejsk.kh już rozpo­
częto werbunek na kursy. 

Równolegle c1o akcjj s.8Jl1i.tair­
no-począdk:O<wej prowadizimy 
stalą waJkę z a.lkoholizmiem. 
Możemy się pol57lCzycić wielo­
ma uda.ny!Dli iill'rot'wencjami 1mł 
ISlZJCh 07.JQ!lków u rad roboitnii­
czych i k<Jl!ll.irtetów blcikowych 
w .sipra1wie pr:zy!IllWIO'Wlego leezie 
ma nalogowych piijaików. 

Na zaikońc;zienJ.e rozmowy 

Nowa przędzalnia 
w Głownie 

Niebawem ma. być uru­
chomiona w Głownie przy ul. 
Łąko.wej nowa przędzalnia. 
Znajdzie w niej zatrudnie­
nie kilkadziesiąt osób. 

350-kiloeramowy tucznik 
poturbował kilka osób 

Rekordowo '!l'Y11okil sumę -
11ól miliona złotych za!nk&5o­
wall chłopi na spędzie żywca 

w Parzęczewie w pow. Łęczyca. 

W~a poszczególnych lucznlk<iw, 
• było Ich 250 ntuk, wynosiła 

średnio ok. 200 kq. Wiele kłopo­
tu sprawll 350-kilogramowv tucz­
nik Ka:dml-erza Stra•kowsklego z 
Pia.słowie. Prze-i blisko godiinę 

ko'1os nie pozwadał się wprowa­
dzić na. wagll i poturbował kilka 
osób. 

Z kroniki MO w Głownie 
Niepoprawni 
awanturnicy 

Za wywot.m.ie po ptj.sinieml\l 
buro 'lllicx1nych oraz ziac.zienia­
nJe i ohrz;ucam.ie wulg.arnymi 
słowami i;ipokojill/Y(:h prz;echod­
ll'ldów w 'P81I"lw md1eoj1Sk:im, 7..0-

st~iti zaitnymamfr prZJe12: MO i o­
S9idmmi w airesz.cd.e aż die> wy­
trz,eźwiema: Kazirrn:iierz OlS.iń­
sk:!, :zam. ul. Cza.mieckiego 18 
(~ilika1krotmdie- już kairi:11ny), Ma­
mam. Krakowiiiak zam. ul. Soa­
cerowa 14 oiraz st,sll'lii:sl1'l.IW Gład 
ki, U!!. Lim.an1:>w.sk.Lego 41. 
Wyżej wym.ieruien.i. 0tdl!}OIWii13-

dać bed.ą wkrótce prz,ed Ko.1e­
gium Orzekającym pr:z.y MRN. 

Zlikwidowanie 
potajemnego 

wyszynku 
Przy ul. Sc.iegterunro...igo nir 1 

W m.iJOOZJkal!lrliU Marii Amb:r'O<iy, 
orgal!la MO i PIH wyikryły po-­
tademm.ą „pija.Inie wód wzmc-~ 
n"'°'niych" . SIDoofi1Sk01Waino: 5 
litrów wódikii 71W)'klej, liit.r spi­
ryitUJSU, kilkainaśc.ie burte~1ek pi­
wa, róŻllJe wędlil!l(Y' itp. arty­
kuły. 

G<l:y wymieaiiooe właidrz.e 
wkroc·zyly do 101k.aJ1.1, :ziaiSJt.aly 
tam 18 g0ości (pr:z1ew7.inie ro11n1i­
ków), k.tócym sp"~runo protie>­
koly za po<pi.eralllJi.e roelegail.rue­
go handlu. 
Spraiwę Marii Ambroży slciie­

rowal!JJ() ero prokUJI"a.bu1ry. 

" .... _ ............................ _ .... _ .... _ 
Książka - Twói 

orzv1ac1el! 1 

aJpel do społeczeństwa, by <>­
katz..'lło maksimum pomocy i 
iniicja.tywy podczas trwa.nla Ty 
godnia PCK w tak ważnej 
sprawie, ja.k poonicsienie sta­
nu saniia.rncg.o swych d.o­
mostw, ulic i zagród. 

Rozmowę prz,eprowad.z.il 
H. M. 

Najlepszy 
okazał sią 

amatorski zespół teatralny 
z Pajęczna 

W Pajęcznie w sali kina otl~rl 
się przeqląd ama1torsk1ch respo­
łów teaitrnlnych ze>rqan.iJlJowanyc.b 
przez Odd'Ziiał Kultury Prez. PRN. 

Na Her>szy spo·śród wy•stępu-
iac1,Ch <>kazał się ama.torski ze­
spół teatralny z Pajęczna, który 
wystawił sz,tu'kę Choynowskiego 
pt, „Ruchome piaski". 

Zespót ten jako pierwszy otrzy 
mał nagrodę w postaci radib. 
„Aqa'. 

Dmqi.e m1.ejsce :z.ajął zespól 
teatralny ze Str:z.edec Wielkich. 
Wystawił on si.tukę K:irzenie>w· 
ski.eqe> pt. „Karpa-ccy górale'", 
:zidobvwaiąc w nagrodę radio 
„Pi·onier". 

u 
P. I.. 

łęczyckich 
harcerzy 

()statnio ha.r~~stwo łęczyckie 
wchodzi na noWlE! dro!Ji d dziafo.11-
ność jego naibi.era coraz żyw„ 
szych rumieńców, S:oczeigólnJie dy 
nam:icznie ro:z.Wlja się ono na te· 
rnni.e s'L:kól. 

na budową 
indywidualnych 
domków 

Ostatnia uchwala Rady Mi­
nistrow określa pomoc dla i111-
dywidualnego budownictwa 
nie tylko w formie przydziału 
d1.iałe.'< budowlanych lecz rów 
m€z po:nocy fi.na111.Sowej się· 
gającej do 90 proc. °:g~!nych 
na.kładów na budynki Jedn<>­
ro:lzinnie. 

RozszerZ01I10 przy tym term! 
ny spła.ty udzielonych poży• 
czek z 1-0 na 25 lat. 

Postanowienia te zachęcają 
toma.szowian do budowy dom• 
ków jednorodrz;innych. 

Wielu pracowników TomA"' 
szowskich Zakładów Włókien 
Sztucznych rozpoczęło o.stat• 
nio budowe wlaS1I1ych dom„ 
ków. 
Otrzymują oni od zaldad~w 

potrzebną im pomoc, czy to w 
formie przydziału materia­
łów budowlamych czy też w 
formie cllugotexminowych 1)0-

życzek. 
z samej tylko kasy zaipom<>­

gowo-pożyczkowej w csta.tnim 
czasie skorzystało 10 robc·tnl"' 
ków. 
Dzięki staraniom dyrekcji, 

Ministerstwo Pr<"Jemyslu Che­
micznego przydizieldło TZWS 
75-0 tys. zł poży>ezki dla pra­
cowników bwdujący>eh domki 
jed111orodzinne. Z sumy tej &ko 
rzy5ltalo dotychczas jedenastu 
obywa1teli, prz.eciębna zaś u­
dzielonych pożyczek wynosi 
40.000 zl. 

Er wu Naitomi<11st w mielu drużynach 
w:,e jskfoh vraca kuleje: brak tym 
drużynom w1aściw;ej .opieki d kie! 
rownictwa. W zaesarlzie prac<) 
tych .d1rużyn kierują na•uc:zyciele ,,.-----------~--„ 
wiejscy oplaicani. rycz·ałtowo I 
przez Wydziiał Oświaty Prez. I St k 
PRN: Ot?ż ryczailtv: .te zostały on a 
cofmęte 1 to w!OJSJlJ:·e przede • 
wszystkim slaoło się poiwod~m u- 1 
śpienia pracy drużyn w1ieijiskiich. -
Naisuwa s·ię tu prosty wn°iosek, Z roilctI na rok stolI1ika coraz 
że SP·<>Nl część IU.erawruków dru- bairidziej za,gra.ż.a plantacj-l)J'Jl 
żyn wiejslvich miała na uwa.d!e :z.i€11TI.Iliru:!lzanym DJalS\Zi9gO kria.iU• 
nl·e pra;cę spo-teozną, lecz dodat- WojewódlZlliwo łódlzlkioe nde nia· 
kowe zródła dochodu. leży pod tym względem do wy 

A oto kilka Jnfornruaojd o n~j- tkó ik b' l 
bhisa;ej dzialailności łęczyckiego ją w: w ro u u i.eg ym wy• 
harcerstwa. kryto tu łącznie ok. 3-0 tyls. 

W mvesiącach J.ipcu i sierpni.u ogruisk tiego SZJko.din.ilk:a, oo w 
prrewiitii7Jiue ' są dwa obozy wę- par~u z po;JI'.7Jodl!l.imi la• 
dnowne, organi"llOWane przez s:z.ko tam~ oz;n,ac:zia pow~ wtlJ1"'06tl:1 
IY średn\e w Łęczycy, w który:h W roku bieżącym już miesiąc 
we:z.mą równioeż udzia,ł harceirze. tern.u Z11JaJeti()!OO w różnych po 
Braik funduszów wtasnycl! nic po '-''ka ś · -•sk 
zw.aJa na saimod'Z.11elne z·organizo- wiataJCh „;., n.a rne 06'~ 
wam.ie (}b01Zu. Przyi:io•towywane są chrzą...o:zicza. Toteż ro•lnicy i ca-
także obozv stałe - dJ.a za•s•tępo J la służba rolna powrim.mi OC'.łĆ 
wvch w. Witovr~e fpow. ł~c2yckl'J jak najwdęk.s.zy udziial w kaci:­
lub w Un,i•e j«>wie n. Wartą. Scz.k0-j dej ko·lejnej lootra.cji pól. Im 
lenie drużynowv•ch orąan'iz'llje wcześniiej b01wi~m i do1'.-1:l.adlrbi.aj 
Komen,da Ch·orąqWJi w Łodzi. pr.zyISitąp<i. się do ZiWiak•Z'.łnia te 

__ A. B. go gr:oiniego s21lmd.nii1ka, tym 

Na harcerskim 
biwaku 

LepslZJe będą re.zultat,y !Jej wal-
ki. (g) 

Mieszkańcy 
Piotrkowa 
ml.łją utrudniony do!azd 
do podmiejskich 
miejscowo•ci 

W okireSiLe la.ta, s;1czeg6lnie w 
dni świąteczne naleiaiłoby samo· 
che>dy komunikacjd mLejsk,iej s'.tie 
rować aż do gra.nic miaesta. Cho· 
dzi tutaj szczeqóln.i-e o dojazd do 
lasów Wolborskich i Pondatow· 
sluoch. Dojaozd do qroanicy miasta 
nie 1ka<lidowałby przecież z lromu· 
nikacią PKS. 

A może Pi<S zqodz!Jby się wre 
sz.c!e, by miasto dowo.z!lo ludzi 
do SuJ.ejowa, Wolborza 1 innych 
podm"ejslach miejscowości, choć· 
by w dni śwJą,te=s na tzw. „ma. 
jówki"? 

H. M. 

lw21 [l~ i pr~t1cr~nv 
U UJ nozarnw ! 

Tegoroczni maturzyści 
RłnwieńskieRO gimnazjum ogó:nokształ cącego 
Do .ei:izam;nów ma1lurnlnych w 

ty.ro re>ku z•ost11Jlo dJopu.szc:zionych 
na oqóJną Uo.ść 41 uczniów - 31, 
z których świadectwa dojriza,Jo·i: i 
otrzymaJlt ws.zyscy. Do wyjątko­
wo wyróżnion"l"ch spa.śród abHu­
rientów za•hlczyć n13Jleży: Marię 
Kw<1ip1ceń, Zo1f.ię Or.aity1is.ką, Ta.Jeu 
sza Krysick;e110, Andrzeja Safia· 
nowskocqo i J-erzego Walczak.a 
(s·pec. fiz. mat.). 

Ra•rJ,a peda,q·oq1czna 7aipewnia, 
iti maturzyści dużo ]€\pl,ej są przy 
gotowa1ni do dalszych studf'.\w, 
arni:żeLi w laotiJJeh 'POrprzednich, a 
osiaqnięcia te bytyiby zna.cznia 
wi~.k·~. 11dyby nie staily na pue 
sz!kodizlie ~~udne .wa.runki Jokalo-

we. De>choodzd bO!Wi.em do terro. 
ż-e qdy np. potri..eba podzdelić 
klasy na duże qr'Urpy (różne 
WV'kłady) to nauczyciei\S<two i "-!CL 

niowJ10 zmu&remi są korzystać z 
pomieszci..eń w jl!lJternac.:e lub w 
n131jo!eo~zvm ra.z'~, j <:r{ dO!pi.suj e 
poqoda, pod crotym niebem, gdv-i: 
uc:zce1ln(a nie 'POSi.ada i.adni!j wal­
ne1 sa'..1.1. 

Mo!i:e by lak odJp.owi~drue czvn 
nikl zech:ialy p<>mvśleć o tycll 
brokach i w możliw.ie nad:k'fót­
szvm czasie przysląpHy do id1 
usunięc•,a przerz ro'l.budowę gma.• 
chu szko.tnego. 

l>ZI:::E:::-:N:::-:N:=:IK=-cŁ::-O~D=-=zKI=--n-r-l_3_7._(_J_28-3)-r-



Po zawodach · ł J K . , k" Po remisie z ' bytomską Polonią 
o memoria onusza usoc1ns 1ego • • • • 

Rewelacyjny start polskich lekkoatletów ŁKS wywindował s1ą na trzecią pozycJQ 
W t 

. 
1
. W czwartek ma szanse stać się wiceleaderem 

ym sezonie 1czymy I b , , , . . pierwszemu niepowodzeniu • u spasc na osme m1e1sce piłkarzy wrocławskiego 

na Wielkie sukcesy Pod z::~iem całkowitych, względnie połowicznych sukce- ~:~~dgo~~a ~~i~ni:.ys~~6~: 
startem w bieżącym sezonie, sów drużyn gospodarzy minę la ub. niedziela ligowa. obok Cracovii s taje się bar· U progu sezonu lekkoatle­

. tycznego nasza czołów­
ka osiągnęła zaskakująco 
wysoką formę. To wypadek 
bez precedensu. Co prawda 
byłoby błędem wyciąganie 
wniosków z porównania wy­
ników tegorocznego memo­
riału z ubiegłorocznym. 
Rok temu trenerzy czynili 
wszystko, by opóźnić sezon 
i przygotować zawodników 
dopiero na listopad - · gru­
dzień (Olimpiada), pod.czas 
gdy obecnie czołówka tre­
nuje w normalnych warun­
kach, pragnąc utrzymać 
równą, mniej więcej, formę 
w okresie od czerwca do 
września. Jeśli jednak wziąć 
pod uwagę fakt, że ostatnie 
zawody o memoriał Janusza 
Kusociński"go były <lla czo­
łówki pierwszym poważnym 

Co tydzień 
impreza kolarska 
na torze 

Z bardzo celową inicja­
tywą wystąpi! Łódzki Okrę 
gowy Zw•iązek Kolarsk1. 

I 
Postanowiono mianowi­
cie, przynajmniej raz w 
tygodniu, organizować na 

torze helenowskim zawody, 
w których obowiązani są 

brać udział kolM"il€- .iaww· 
no torowi jak i szosowi. 

Organizowanie takich 
systematycmych zawodów 
pomyślane jest jako swo­
jego rodza.hi szkoła dlit ko­
larzy. Wybrano na ten erl 
dzień czwartloowy. Ponie­
waż w czwartek bieżące­
go tygodnia odbędzie w 
Łodzi mecz Ligou:y, prz~­

to pierwsze takie zawodu 
odbęda się w Helenowie 
w środe 12 bm. o qodzinie 
18.30. W programie prze­
widziane są: wy.frigi sprin­
terowskie, w11śc igi na czas 
na d71stans i e 1 km z dwóc~t 
startów, wyścigi au~trali1-
skie i ro zstawne !handi­
cap) wreszcie w11:lci11 głó­
wny na dystansie J.5 km 
(35 okrążeń toru). W wv­
ścigach środowuch wezmą 
udział kolnr7e vrrówno li­
cencjonowani jak i karto-
w i cze. 

a szczytową formę osiąga Punktami podzlelily się: szym ciągu nie mogą jakoś dzo poważnym kandydatem 
się jak wiadomo, dopiero sosnowir.lcka Sta.I z Legią (2:2) złapać formy. Nie stać ich na na powrót do 

1 
ligi. 

po kilku lub kilkunastu im- i bytomska Polonia z t,KS bardziej skuteczną grę i nie-
prezach, staje s i ę jasne, że (0:0), natomia<Jt w Warszawie co wiece.i pomysłowe kon-
świetna seria wyników na- Gwarcli:ł. wygrała z Lechią cepcje w rozgrywaniu pilki 
szych lekkoatletów na Sta- 3:2, Budowla.ni z Górnikiem w chwili podchodzeni;i do 
dionie Dziesięciolecia jest CZabr1:e) 1:0 i Wisła z radli!ń- oola karnego. A te manka-
zaledwie uwuturą do w iel- skim Górnikiem 5:1. menty powodują, że mimo 
kiego konce:rtu lekkoatlety- Okazuje się, wyraźnej przewagi w polu, 
ki, jaki zapewne nam da- '-I ~ że stalowcy to natrafiają pod bramką na 
dzą w najbliższych tygod- ,Ą;,:-... a,spec_ja_liści od gęstwinę nóg no i nie ma co 
niach i miesiącach. Swatowski był bohaterem nr 1 1f'>: 114J}\ rem1sow. \V su- marzyć o wypracowaniu do-

s!:t~~=~tm z~~~~~~ur~l;~ zawodówK·~s:i~1;~;;~;. Janusza ~ ~' \ f;:~e do~{;;z~l~ ~~~fś~y Pj~:C~~eje~~~~~~~v~.~ 
cyjny na dystansach od 100 ~r • :{ pięć, a ostatni świadkami takich wydarzeń, 
do 400 m. Jego rekord (skok w dal - 5,38) no, a ~ . ' podobny wynik a w Bytomiu powtórzvla się 
(46,8) w przedłużonym sprin przede wszystkim Krzysz- .t. ~ ' powstrzymał podobna historia . .....,. i_.U,.JI. nieco aspirac:je 
cie jest osiągnięciem na ska kowiaka (7,58,2) i Zimnego Legii. Sama na- Nową próbą umiejętności 
lę europejską, a dodać trze- (7,59,0) w biegu głównym tomiast Stal niewiele na tym strzeleckich dla napastników 
ba, że i ośmioletni rekord memoriału na 3000 m. zyskała, wprost przeciwnie, LKS będzie czwartkowy 
Stawczyka na 200 m wisiał Wszystko to wskazuje, że obecnie zajmuje nawet gor- mecz z Wisłą, bowiem na 
w niedzielę dosłownie na do najbliższego spotkania szą lokatę niż ostatnio, bo 13 bm. przypada następna 
włosku. Swatowski powtó- międzypaństwowego z CSR dziewiątą. Wyprzedziła ją juź dziesi1ąta runda rozgry-
rzył wynik Stawczyka (21,2) (w Krakowie) przystąpimy Wisła lepszym stosunkiem . wek pierwswligowych. Jest 
i jest niemal pewne, że w ja,ko zdecydowani fawor.yci. bramek. to znów bardzo poważna 
niedługim czasie urwie z te- Zresztą i w następnym me- Spokojna w zasadzie nie- ~tawka dla łodzian, chodzi 
go rekordu jeszcze ułamek czu z tak silną reprezenta- dzieła, bo tak ją można okre- bowiem o . uti:zyman·ie srę 
sekundy. cją jak NRF nie będziemy ślić, przyniosła tylko jedną na dotychczasowej pozycji, 

WLOI\.NIARZ (PAB.) 
NADAL NA CZELE 

A W III LIDZE niemal 

wszystko tak jak było. W 
czołówce, w skład której 
wchodzą Granat, Star, Rado­
miak i Sparta z Kaźmierzy 
Wielkirej, w dalszym ciągu 

przewodzi pabianicki Włók­

niarz. Różnica polega tylko 
na tym, że pabianiczanie od­

sadzili się od Granatu trzema 
punktami. Lódzki Star po­
prawił lokatę na szóstą, a 
Kolejarz na ósmą. Spadł na­
~omiast LKS I B z siódmego 
na dziesiąte m1eJsce. Trzy 
ostatnie lokaty należą do 
Włókniana zg'.•~rskiego, ~uń 
skowolskiego i Czarnych s 
Radomska. 

Jeszc;ze cenniejszy jest re- bez szans na wygraną, co niespodziankę - porażkę gór względnie 0 awans na drugie 
zultat Sidły w rzucie oszcze- dowodzi, że możemy w tym ników z Zabrza z Budowla- miejsce w tabeli. Łodzianom k "[k 
pem. Niestety, zabrakło na roku ubiegać się nawet o nymi. Skorzystał na tym na "". dalsZGYJ? ~i~g(~ zbagraża za- W "I U 
starcie olimpijskiego mi- drugie (za ZSRR) miejsce wl czysto LKS, którego znów rB·owdno 1 o.rni <G, a. rze)hjak i' " 

hierarchii lekkoatletycznych widzimy n" trzec1·m m1·eJ"scu u ow am. ormcy c ociaż 
strza i rekordzisty świata. "' • · · · · · b . t · §§§~~ potęg Europy. w tabeli. Lodzianie w dal- rowniez graJą u s1e ie s aJą i 
Danielsena. A szkoda, bo ---------------------------- przed bardziej trudnym zada- ' zdanit1ch 
wówczas mógłby paść nawet niem, gdyż Ruch z którym bę-

rekord świata, a nie wątpi- o k PO TROCHU dą mieli do czynienia, z każ- BUGALSKI - NAJSZYBSZY 
my, że z pojedynku Sidło - UJ!JZU/łf Lm dym tygcdniem gra lepiej. Na w GÓRACH 
Danielsen wyszedłby w nie- 7 tomiast Budowlani, chociaż Iii Tyhił 11órskieqo mistrza 

dzielę zwycięsko właśnie -------------- odwiedzą niezbyt gościnny te- Pols.kl zdobyl ponownie Buqalski, 

Polak. 1:4 n:e też FC Bai!!Celona. Obie ho- ~~~yn~~~~t~iJ.' ~aj~em~~~n~ ·~~~~,a~ ł:c~~ta~~~Yi'.11~;;~ci~! 
Jeśli już mowa o oszcze- M Włoscy tenisiści Pietrangeli wjem mają po c.ztery punkty ;odo raz czwarty wicemistrzem jest 

pie, to g.ratulacje należą się I Merlo wo·bvli trzv punktv w byre. wypadku niepowodzenia LKS Chwiendacz - 9.12,24. Dalsze 
meczu z Palską, a mając tym Id straci wiele; wyprzedzić go mi·efsca zajęll: Kowalski-9.13,10, 

nie tylko Si.die, lecz i pozo- mv.m za:pewnlone zwydęst·wo ~v SUKCES W WITTEMBERGU może przede wszyF~kim Le- Grabowski - 9.13,23, Paradowski 
stałym naszym zawodnikom: meczu z Polską za.żądali, by zwol · · · b " b t i Czarnecki. Z tel szóstk! wyło· 
Radziwonowiczowi (77,65) nlono kh z udziału w ostatnim • M!.odZli. lekkoa~leci polscy gia, gra.iąca ~ sie ie z Y 

0 II1;- n.iona zosta•nle reprezentacja na 
dn!·u zawodów 1 dano na ich miej z powodzeniem startow·ali w Wit ską Polonią, Budowlani, wyściq dookoła Austrii. 

Walczakowi (75,50), Zająez- R h t w· l kt · sce zawodników rezerwowych. temberqu bi·orąc udti1a•l w mie• uc , a sama IS a. a · o I 
kowskiemu (72,81) - nowej Polacv · ząodzlll się na 'Wymlallę dzyna.rodowvm · świede Sl])orto- wie. mpże nawet. i)iita), gdyż, ~ ·J?JtUSJ;:I NA .. .SZOSACH AUSTRII 
gwieździe na firmamencie Merlo. obstawali jednak, teby wvm młodzieży. Naij-..«ększy suk- . gra ona ze slab:v.m Górnikiem. ., .. ··-·,· - „... . .. 

. 
1 

kk tl t k" qrał Plelrancre:l. Ponieważ Włoch ce•s odn1iosła 15-Jet.n.ia Uobrnwol- R dl" . lb d . W Do•lne1 Aus.tr11 c.dbywa 
polskie.] e • oa e Y 1 oraz nie stawił się, więc Licis zdobył $ka zajmując w skoku wzwyż ( a m). A wi~c. a 0 rugH7, .sie· mie:dzynarodowy wyśdq z u-
mgr Szelestowi twórcy walkowerem jedyny punkt d.Ja l>ierwsze mieisre wyniki-lim 150 albo ... osme rr.1eJsCe W·tabeh: .,.·azLMeni ·'rnpre?Jenta.ci·i PoJsk,i, CSR, 
sukcesów naszych oszeczep- Po\.skt. W ąrze towarzyskie; z re cm. Również pierwsze miejsce w Taka jest stawka meczu LKS SzwaicMi1i, NRD, Juqostaw.fo i <1.ru 
ników. Mamy obecnie aż 6 zerwowvm Sirola Licls wyąrał bieąu na 800 m >z,a·iął Polak Je- _ Wisła dla łodzian. ~y1ny Q?"spodarzy. 0Qółem. w wv 

• . 6:4, 8:6, 6:0, co lest wielkim suk rzy uzys.kując czas 1.56,7, Dm· sr.iqu biwze udział 19 drnzyn. Po 
zawodnikow rzucających Ji>O· • cesem. Wynik meczu Po:s.ka - qie mie·jsca l'!ajeh: w rZiude czterech eta:pach w klasyfikacji 
nad 70 m, bo do wyżej wy- Wfochv o puchar Dav:sa bn:ml rolo.tero - Ko.Uiński 46,11, a w Oto pary czwartkowych zespolowei prnwadzi z·espół a·u-
mienionych dochodzą jesz- wlec 1:4. Włochy w nas\ępnP.f rzucie oszczeipem - Graibowsk.3 przeciwników: Górnik (Za- stviiackieqo klubu Arboe Puch z 

rundzie, w pólllnale zmlErzą sfe 40,20. brze) - Ruch, Górnik (Rad- Grazu - 31.10,54 przed Amtri'l 
cze Kopytó, który W nie- ze Szwecją, Będ 7Je to właściwie 1· I S - 31 22,25, Po1\ska - 31.32,34. 
dzielę nie startował oraz llnal, qdy:i: Wlochv i Szwecla to CERUS POKONAŁ WĘGRA . m) - Sta ' osnowI•ec). Le- Po!.acv mai& p1rz,e.waQę 5 m\n. 
Pa.procki. Możemy więc w bezwzqlednie nai!eps.ze obecnie ·JACOBA gia - Polonia (Bytom), LKS 32 śek. nad czwairtą z kolei dm· 
tej konkurencji rozgrywać zes.poly europelskie. li w mlędzvnarodowYch za· - \Visla, Lechia - Budowla.. żyną NRD. ·Najleps"'y z Pola-

wodach w pięcioboiu nowocze. ni (Opole) i Lech - Gwardia k&w jest Pruski. Na tPz<ecim etd-
trzy spotkania międzypań- 1 BRAWO. JUNIORZY snym rozeqra.nych w Racocie (Warszawa). zespół gwardzi- P•·e wycofa! się ro. i.n. Rużiczka 
stwowe na raz i w każdym fwot. poznańskie} n·le·spodzlewa- stów zyskaJ już trzy punkty (CSR). 
odnosić cenne zwycięstwa. • P.iękn"e sp isnlą się mlodzi ne zwvcłestwo <>dniósl Ceru• ' przewagi, przez co umocnił 

p i ł.karze bytomsk i.ei Po.Joni.i na warszawskieqo AZS. wvmzedza­
Wiele jeszcze doskonałych m i ~d2ynarodowy.m turni-eiu junin ląc nieznacZ111i-e Mazura (Legia! i 

lt t · 1 l" p 1 rów w Duesseldorfie. W piE•rlv- na.jlepszeqo W~qra Jacoba. Po 
rezu a ow uzys rn 1 o acy. czterech konkurencjach prowa<lził 
N 

szym dn iu wyqrah z mie1~co-
a pierwszy plan wybijają) wvm ze społ em TUR 2,0. w dm- Wl)qier Jacob maiąc 48 punktów 

się oczywiście rek;ordy Ma- oi11n. w którym rozegrnli dwa więcej ni.ż Cerus. 
komaskiego na 800 m (1,47,9) S1PO·~ka"1 1i·a, p{)kona,bi F..i11h·e'. t !.Dre 
oraz Kotlhiskiego na 400 m mol I :O ora' rozgrom.:.li ;i.ng.i ·~i-

ski :zespól Wolve'fharmpton 4:0. 
ppł (51,7), ale niemniej cie- Po.w&ta<la im tylko jeszcze jedna 
s·zy wysoka forma skoczka n•·ze.szkoda do pe>kona<nia - FC 
wzwyż Lewandowskiego (2 M1rla·n•o, który stra.oił już dwa 

punkly. Jeśli i ten mecz Po.\on'.a 
m), dyskobola Piątkowskie- wvqra, wzQlędllli•e .nawet nó•ez.na­
go (50,66 m), miotacza kulą cmi·e przeq.ra, z·aik1wailifiiku.ie sie 
Sosgórnlka (16,77 m), nie do fina•łu, qd7.ie zmie•JJZV sie z naj 

leoszą dmżvna d:rug.1ei gmiiv, 
znanej dotąd Ciastowskiej którą będi,ie Scha•i.ke 04, .w21ql<:rl-

NIESPODZI.4.NKA 
W BUKARESZCIE 

• O~tatn,ie wy1ll1·ki uzyskane 
p.rnez koszykarzy ZSRR wska!l.u111 
na to, :Oe n i.e zna1jduią s.ię o~ w 
n>Ci1d:Z1wyq.ajn.ej formie. Co praw­
da wyq,raJ1i dość s.zcześliwie w 
Pradze z Czechostowacją, ale w 
Buka•remCJ•e doznaH porarioki w 
so.o·tk,aniu z reprezentacją RUimn-1 
IlH 42:44, 

się na pierwszym miejscu w 
ta.beli tak gruntownie, że ty­
tuł mistrza rundy wiosennej 
ma już jakby w kieszeni 

PIERWSZA PORAŻKA 
CWKS (WROCŁAW) 

W DRUGIEJ LIDZE w dal­
szym ciągu w grupie połud­
niowej prowadzi Cracovia, 
która wyprzedziła Naprzód 7. 

Lipin trzema punktami, a w 
grupie północnej, dzięki 

BOBET PRZEGRAt 

M Wyściq dookoła. Włoch na­
leży do najwlększych Imprez ko­
larskich świata. Biorą w nim u­
dział wszystkie 11wlazdy kolar­
stwa zawodoweqo. Wvściq zOS<tał 
ukońcionv w ub. niedzielę w Me 
diolanle, a zwycll)żył indyWidual­
nle Włoch Nencinl wyprzedzając 
slvnneqo Francu1.a Bo•beta. Dosko 
nale spisał sie Bald·tnl IWłochvJ, 
mistrz oHmpijskl z Melbourne, 
·którv po ;·az 11ierwszv znal~;! się 
w dobornwvm crronie zawodlJW• 
ców. Zaiill <in trzecie miejsce WV 
Pl"·7'edzaiilc Awielne«o kolarza Lu 
ksemburq;i Gaula. · 

Erich Maria Remarąue 1124) n iowie weszJi do szopy j€'dien za drrugim. Grae­
ber zamlroąl i spra.wcliz,ił kłódkę. Trzymała. 

Ra.he urwal. Żle wygląd.al. - Sami zres<z.tą 
wiecie, oo slię święci. Idźde więc. 

Oprócz komum.iiStów - powiedzi.al Graeber 
z gozyczą. - D-Otsiyć 01.ęsto mi to tłumar.:z.yłeś . 
Ale mn•ie nie o<lrpowia.dają metody .żadnej dY"k­
tailury, a1ni tej, arni tamtej. Idę spać. J.edyne, 
czego bym pra.~ąl w 7.yciu, to myśleć, co chcę, 
mówJć , co chcę, i robić, oo chcę. Ale .od c1Ła1Slll, 
g<l.y rządzą . n.ami Mesja&z.e, stainowi to :zma.cznie 
większe -p·rZ1e1S 1tępstwo n.ii2: morderstwo. 

Czas • • zyc1a . , . . 
1 czas sm1erc1 

tłum, Juliusz Stroynowski 

- Zamknij pyek i pomyśl o swojej narz.ecoo­
nej ! Córce obenstu.rmbamnftihrera SS! - po­
wiedzial Graeber. - Rahe kazał ci zaprowadzić 
nas clio sropy, to Wl:>--.Zystiko. 

Szli aleją w str0111ę białego domu. 

- To tutaj - oświadczy! Stembre.nner pomu­
ro i WG\k.all.a! na dobrze zach~aną, niewielką 
mu.rowainą prizybudóW'kę. Drzwti. :i: żela1Z1nych 
prętów mcxżma bylo zamknąć z zewnątrrz na 
klóclikę. 

Gra·eber obejrzał przybudówkę. Prawdiopod·ob­
n.Le shzyla kiedyś za stajnię lub swpę. Podło­
ga byla c.emenirowa. Bez na<rzędz:i więźniowie 
nie mogli się. stąd wydostać ; a już prZ€ditem 
zre wiido•wano ich, czy nie ma.ją nic przy oobie. 

Otwc~z.yl dir:zwi i kazal im wejść. Dwaj re­
krud, któ!"'l.y przyszli w1raz z nimi jako s1bra:i:, 
staiLi. z go towymi do st.rzalu karabiniami. Więź-

- Jak małpy w klatce - wy.szicrz,erzyl zęby 
Stei.nbrerrrner. - Barnama! Barn.a.na! Chcecie ba­
na.na., m;,lpy! 

Gra~·ber 2lw;rócil się do rekirutów. 
- Zoistarniecie tu na s1Jraży. Jes1teście odpo­

wi•edzia.tn1 za w1ezm1ow. · Później wais zluzują. 
Czy któryś z was mówi po niie!Tl.ieck.u? - spytał 
Rosja.n. 

Nie octpowiedizieli. 
- Póź,n1ej po.st.airamy się dfa walS o trochę 

E<lom:v. Chodź - p'<>wi.edz.ia•l Graebe~ do Stei:n­
brenm1era. 

- P ·os.ta;ra.j się dla nich ie.'17.C7..e o pierzyny, 
- Chodź! A wy uważajcie tu! 

Zameldował się u Rahego i oświaidczyl, te 
wdęzi•enie j€\Slt pewne. 

- Weźcie ki1J,ku żoi.n.ierzy i <9bejmijcie stra:!: 
- powiedz,iał Ra.he. - Za kilka d:nl, gd.y sytu-
acja troi~hę się 1.11sp·n-ko.i. mam na.d'zi•eję, że po­
zbędzi1emy się tych luclizi. 

- Talk jest. 
- Potr:ooba wam więcej niż dwóch żoln,ierzy? 

- Nie. Szopa jes t p.ewna. Mógłbym ich i;,am 
pilnować, gdybym został tam na na.C'leg. Ni.k,t 
się nie wydo&tan.ie. 

- Dobr1..e. Tak też zróbmy. Re~ru.tów potrze­
bujemy 11utaj, aiby ich jesz,cz.e na prędrce 1'roehę 
pr,ze\SZkolić w techn.ioe bojowej. Komunikaty ... 

.Graeber zaibral swoje rzeczy. ~na? teraz tylko 
niewielu żOil.nierzy re s.wego plrutoinlll. 

- Zrobili. z ciebie dozorcę? - spytal Immer• 
malllill.. 

- Tak. Tam będe s•ie mógł pi-z.y:na.jmn.iej wy­
spać. Lepsze to, niż szkole!llie tych sma<rik·ac,zy. 

- Nie będz:Le1s z miał na to wiele czai.su. Wi•es12:, 
co si.ę d;oieje na fro!1<!ie? 

- Wygląda na plajtę. 
- Walczymy skrac.a.iąc Hnie. Rosja.nie wiszę-

dzie pr'7J€1!'waH frO'll,t. Od good.zim,y na1dchod1zą 2la­
&rame wi·aid«ności - wwlka ofensywa. A tu je1srt 
przJ~oież równi.na. Nie ma n.arwet gdzie się utny­
mać. Tym raizern mu~.imy srię cofnąć daleiko do 
tyłu. 

- Sądcz.isz. :!:e zrobimy korriiec, gdy dojdrziemy 
do graniicy NJemiec? 

- A ty tak sądzi.siz? 

-Nie, 
- Ja też nie. Kto miałby u n.atS z,robić lro-

n bec? S1,la1b geneTaJ1n,y na peW!ll.o nie weźmh te­
go :na si·eibie - Imm-e.rma.n1n wykrzywi1l się w 
uśmiedw . - Podczas cc;;ta~.niej woj.n.y u1da'10 im 
się 21wa1lić odpowiedz,ialność :na nowy rząd tym­
czarowy, ki1ór.y w tym wla.śn ie oelu sami utwo­
r.zyli. Ci idioci nadstawili głowy, poid~sal.i za­
wie.s:zenie bron.i i w ooiem dni późiniej 7J01.Stali 
oskarżeni o zd<ra<dę Ivra.ju. DzilSliad taik nie bę­
dzie. Total.ny rząd - totailna klęska. Ni•e isit111ieje 
dmga pairtia. do prowadioonia rokowań. 

W~ią! tomiste[" i uda1l Slię do kuch.ni porowej. 
Wyfak'l'OWal tam g;rochóW'kę, chl~b i porcję kieł­
ba1~y na. kofaieję; dzięik.i temu nie p-01brzebo•wal 
już wra!C!ać do wsd. 

Popoludrnde było diZiW'nie spokoj111e. Rekruci 
pęz.vinieśli słomę i pos:nli sobie. Choć troimt hu­
czaJ, wyd1awało się. że dzień urplynie sp<Jikoj!Illie, 
Pr,7.ed szopą rozciągał sie 7Jdziczaly traiwn.ik, 
pod.eiptarny i zrycy grainataimi; mimo to z,ielenił 
się, a n.a skraju oawnej dró:iJki roolo kilka 
kwi·llnących ka:=Jków. 

W ogr.odzie, za brwzową aleją odik.ryl Grae­
ber mały, cz,ęśdowo 7.aichowarny pawil<llll, z któ­
rego mógł O'biSeriwować i>ZICJiPę. Znalazł tam na­
wet k.ilka kis.iążek. Oprawi<ll!le były w skó.rę i 
cądo.b10ne wyblaikłymi zlOCErniami. De15rocz i 
śn '.·eg ~a,k je znd1S1wzyl.y, .że ty1ko jedną jesu:ze 
<lalo się ockzytać. Gruby tom 7..dobil:v rama.n· 
1 V•~zne sztychy vzy.Vc:lieali•zowanych krajobra,z.óW• · 
Tekst by! fr.a1n.cu.ski. Grael>er powoli przer?Jucał 
ka rtki. StojJllliowo ule·gł U["akowi ilui; trncji. RM:­
bu'.d,ziły w 111im boles1ną i l>ezmaidziej-ną to.,.sO<:nołę, 
ktora u~.i:-zvmała sie jeszc.ze długo po zamknię-
ciu kisli.ąż,:k,i. cd. c. n.) 
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